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grojeckiego gubernji warszawskiej, liczący się'w jeździe ar- 
[mji pułkownik: ode; awansowany został na jenersł-majorą, 
5 uwolnieniefndla słabości, zdrowia, „ze służby, z prawem 
noszenia munduru i pensją całkowitą. Kapitan 25-go smo- 
leńskiego pułku jenerał-adjutanta hr. Adlerberga gą: Krup- 
ski, mianowany został naczenikiem powiatu' grojeckiegó gu- 
'bernji warszawskiej, zzaliczeniem do piechoty arraji.i:lv/ 
SZ[TOMIOTS s AJ roradters() 
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W wozkazach Warszawskiego Ober Policmajstra: do 
Policji ' Wykonawczej, zamieszczono: -Z powoda upływu 
terminu rocznego od czasu pozyskanią numerów. ną doroż- 
ki, utrzymujących takowe, polecam opatrzyć 'w nowe nume- 
ra na bieżący 1870.rok przepisane; wkładam zatem obó- 
wiązek na komisarzy policji wykonawczej dopilńiówania;| a- 
'żeby wyż” wzmiankowane powozy / wysyłane dla zarobkowa- 
fa po mieście; z d,/16.(27) marca, posiadały jużnowe;nu- 
aiera. Przy, wydawaniu kwalifikacji właścicięlom powozów, 
komisarze. zwracać. mają baczną uwagę, nietylko na stan e- 
kwipaży ale i na konie, uprząż i liberję powożących, stoso- 
wnie do ustanowionej na ten cel formy, % nadto dopilno- 
wać, ażeby za jednym, numerem kilku dorożek nikt nie ú= 
trzymywał i nie ważył się używać fałszywych lub też zeszło- 
roeznych tumerówy /Po'dopełnionej rewizji dorożek, powo- 
(zów iskaręt i wydaniu kwalifikacji mających, zamiąc utrzy- 
„mywać pakowe i wysyłać na miasto do; wynajęcia, k isa- 
‘rze oznejmią każdemu z nich, ażeby Z kwafifikacjami tako- 


lieji, dla zaopatrzenia. się w nowe |śumera, uprzedziwązy, ich 


*qPrzytem, że bez- okazania w. zarządzie policji starego, nů- 


meru, nikt nie ôtrzyma nowego., *Na bieżący pók dla doro- 
;żek; pówożów 1 kret, * przysposobione śą natfbra owiiliego 
kształtu, zielono pomalowane, na którycho z,jednej strony 
„naklądany metalowy numer,.a, pod Rumerem wytłoczona cy: 
fra „1870 r. bi“ oznaczająca, na odwrótnej ” zaś stronie, 
wypisany jest numer czarną farbą.“ Dostrzeżóni) doróżka- 
rze 4 fałszywemi lub 'zeszłorocznemi numerami, mają być 
zatrzymywani i odsyłani do zarządu policji, Niezależnie: od 
tego, komisarze obowiązani są uprzedzić blacharzy, lakier- 
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wemi i numórahii zeszłórocznemi zgłośili się (46: zatząda! poż; 


Artykuły nadsyłane bez warunków ze strony autora, stają się zupełną własnością Dy- 
rekcji. Artykuły nieprzyjęte będą zwracane tylko na osobiste żądania i zachowywane: 
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przyjęte, w qazie ‘potrzeby podlegają skrócenia, — Artykuły: i ogłosze- 
uia nadsyłane do uńieszęzania tegoż samego dnia, powinny być złożone w Dyrek- 
dzinię,9-2j rano. — Listy przyjmują się tylko frankowane. 
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ników i malarzy, ażeby żaden z nich nie ważył się. reparo= 
wać, malować lub też przysposabiać numera- dorożkarskie 
bez upoważnienia zarządu policji, gdyż za przekroczenie po- 
wyższego przepist, | winni pociągnięci będą do surowej Wwe- 
dle prawś odpowiedzialności. >: Kąźden |zrutrzymającyćh do- 
rożki, otrzyma nadto właściwe mowę numeraj dla „Przytwięr- 
dzenią, takowych z oPh stron. kozła i z tyłu powozu w 
miejącach „wskazanych. Przytem nadmieniam, . że - miesz- 
(kańcy zawiadomieni zostają za pośrednictwem” Gażety Po- 
licyjnej, 'ażeby powożącym dórożkaini nómeńów nić odbie-. 
„sli, albowiem każda osoba przy wynajmiowaniu, /w razie 
pretensji do |dorożkarza, "powinnaogranięzyć „się na zapisa- 
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-finiu numeru dorożki, w celu wniesienia skargi; do: zarządu 


polieji,, gdzie po, rozebraniu skargi, bezzwłocznie- otrzymą 
satysfakcję., Nadto, polecam komisarzom zawiadomić wła- 
ścicieli dorożek, że stosownie do $ 15 przepisów wydanych 
dla dorożkarzy, każden z nich. jest obowiązany w przeciągu 
roku 24 otrzymaniem wezwania, dostarczyć pod każdej, do- 
(rożki po:jednym wozie: „z uprzężą, w przeciągu „trzech ‘dni 
na szarwark,. dla wywożenią lodu'i nieczystości z ulic, lub 
też dla innej. miejskiej potrzeby; każden więc właściciel do- 
rożki, powinien mieć zwyczajny wóz, dla niezwłocznego Wy- 
konania- wzmiankówanej powinności na piórwsze . zażądanie, 
w przeciwnym bówićm razie; winny pociągnięty zostanie do 
katy pieniężnej; określonej przepisami policyjnemi. O. źniia- 
nie; numierów «przy omnibusach, nastąpi oddzielne rozporzą- 
„dzenie. —  Stogownię do istniejących od dawna przepisów 
_pędzóne przez rzeźników do szlachtuza lub ztargi, woły, po- 
winny. być powiązane mocnemi postrońkami wparach, żarogi, 
Jeżeli zaś prowadzone są pojedynczo, 'to takiemiż postronka- 
mi należy przywiązywać im głowę: do nogi. | „Gdy pomijanie 
ze strony rzeźników powyższych środków. ostrożności, Spo 
wodowało kilka wypadków skaleczenia osób przechodzących, 
przez woły, które źdołały wyrwać się z rąk prowadzących 
ich ludzi, przeto uważam się w konieczności ponownie zale- 
ció polieji, z całą ścisłością przestrzegać, ażeby woły niei-- 
naczej jak w sposobie! powyżej opisanym, przez miasto pro- 
wadzone były, niestosujących się,do|tego- przepisu „rzeźni- 
(ków, przedstawiać do kary. ,.. s 
f Paran czak NOREK a aaa 


ym człowiekiem w jej oczach! Lecz, nióstety! po- 
o 


cję sam dotąd, starałem 
gacić umysł nauką o tyle o ile w maim wież 


„gwojego | 28:9e89..woalu... Przed dama a | telligencję i usżlachetnić namiętnoścj,..: Czuwałem, 
przedniem „siedzeniu n eściło! się dwóc „mężczyzn, | ażeby nie przestąpić nigdy praw honomi i 6, po- 
„Hrabina mijając Bój kibola rzięiła nań okiem, | żytecznym dla kraju... A Ci dwaj” tudzie, którzy 
poznałą mię l zrobiła;znow í tan sam grymas nie- siedzą. na przeciw niej, których twarzy dotyku jej 
OMęGi, r sioduws duk oinosanda ży Taa AaS DE ływająca w powietrzu zasłona — KŁÓŚ Lo ż4ł.1 co 
, c Patrząc Da. ton ekwipaz „ksigłęc R jasno _pojąłem: zrobili ażeby zasłużyć na tak.ogromne szczęście?! 
odle łość, jaka mię dzieliła od te kobiety! maa dr Takie to myśli ścierały się W mej głowie podężas, 

„ Góż znacz łem Jar; bied brok z moją hi- | gdy mój kabrjolet zamięszany w. łańcych dwúdżie- 


niów > ja, młody. sergep! „S87440Wany „duchóm; 
wobec sego, OWOZH. ; 7920089 tyo., angielskich ` 
koni i ty. Lota: wyglądających. ma gentlemen 
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przesuwały się sławne kurtizanki, z kwiatami pode- 
słańemi pod stopy, z 'sikńińmi spływająceni izpo- 
wozów aż do ziemi prawie! Słońce świeciło jasno a 
w złotych jego! promieńidoł tilatywały, jak' motyle, 
wstążki I różnowzore parasolki: Zdaje się, że cały 
nowożytny Paryż” przeciągał tik przedemną , u- 
szczęśliwiońy, że się spotyka. teti sań zawsze iw tem 
samem miejscu... Ja tylko wcisnięty w jeden kąt 
kabrjoletu, / siedziałem” 'smttny. "Na końcu okra- 
głego płieu, na polach Flizejskich, spotkałem zno- 
wi świetny ekwipaż hrabiny — powracał powoli po 
raż już' przebytćj drodże.* Pani de Chelis znów mnie 
spóstrzegły i poznawsży, tym razeńi” zakryła dolną 
*część* twarzy” chiisteczką ,* widocznie dla' ukrycia 
niew mną owładnął 8Za= 
jak śmieszńiego we mnie? 
: , D. E AAA 
"Od tego dnia zaczeli się” pomiędzy nami, jakby 
umówiona walka, Wsżędzie gdzie tylko znajdowa- 
ła się hrabina, "musiała miie spotkać koniecznie i 
zawsze spostrzegałem na jej fizjognomii jakąś ozna- 


śmiechu. «Na taki widok; 
lony, “Cóż bowiem było 
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"|/kę niechęci dla minie. A nie. łatwe to byłą: zadanie 
| tak wszędzie zdążać za htabiną—aby'"je' wypełnić, 


poświęcałem cały cżas z'wyjątkient" sześciu godzin 
ha tydzień, jakie miałem W uniwersytecie. "W. nie- 
dzielę każdą, spotykałem panią de Chalis w kościele 
S-go Filipa, a w piątek wieczorem na koncercie na. 
alis 'eliżejskich;—jódnego "diig spótýkaliśmy się 
a wielkiej operze, drugiego znowu ma włoskiej, 
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11 ozjakkolwiek deputowani którzy byli najpo: 
uśnej naradzie u ministra dra Giskry, w przed 
miocie reformy wyborczej, zobowiązali się do 
zachowania. milczenia , wiedeńskie , dzienniki 
zapewniają, że. minister. ten, przedstawił go: 
towy / już projekt : reformy» Zależy 9n'..po 
prostu ma zadekretowaniu bezpośrednich wy: 
borów z czterech grup, podwójnej, w porówna: 
niu z dotychczasową, liczby delegatów do ra- 
dy państwa. W projekcie tym ma być,arty- 

kuł, na mocy którego każdy kandydat wybor- 
szy będzie się obowiązywał do spełniania swe: 
go mandatu, dla uniknięcia często zdarzające- 
go się składania mandatu po wyborze. Cho- 
ciaż krytyka tego jJrojektu nie može być uža- 
_sadniona . bez. poznania jego szczegółów, po-' 
„.wszechnie. sądzą, że proste podwojenie liczby 
„dełegatów, tylko jeszcze bardziej zawikła po- 
- łożenie! Oprócz tego wielu jest przeciwników 
"trzymania systemu grup. Aby unikać 
wszelkiego niepowodzenia, minister Gisktą po- 
_ stanowił. póty. nie wnosić swego projektu -do 
rady państwa, póki wymagane przez konsty* 
tucje dla przeprowadzenia tego' prawa dwie 
tsżecie deputowanych, nie podpisze zobowiąza- 
mia. popierania „tego projektu bez’ zmiiańy. 
Stronniey gabinetu, zajmują się teraz pilnie 
„zbieraniem podpisów, na tem zobowiązaniu — 
- Utrzymują, żegabinet zamierza wszcząć ukła- 
dy ż czechami, ale wyłącznie tylko z stronni- 
d hiwe młodo-czeskiem, a aby temu” odcienio- 
"wi. zapewnić „odpowiednią repreżeńtację na 
sejmie, postanowi 


` wyłącznie kandydatów odcienia młodo-cze- 
skiego. Nowo-wybrani wszędłszy do sejmów, 
mieliby punkt oparcia do prowadzenia układów 
. z.gabinetem. 
stwa tej wieścistanowi 
- tego odcienia opozycji 
mawiają w duchu poje ę 
| Bechbauera mający na celu przyspieszenie prac 
- komitetu rady państwa do rezolucji sejm u. ga- 
- licyjskiego pozostał bez skutku, | komitet. ten 
- powoli prowadzi swe obrady, nie uważając: za 
właściwe rozwiązać kwestji galicyjskiej za po- 

mocą jednostronnej tranzakcji, w obec spodzie- 


zawsze otoczona 


ta okoliczność, iż organa 


sznie, gustownie, Coraz inaczej i 
orszakiem swoich dworaków. 
Ponieważ 'w,tej porze wiosennej 1 wszystkie. salo- 
ny stały zamknięte, musiałem szukać spotkania. 
z brabiną jedynie w miejscach publicznych—a naj- 
Anie = zawsze spotykałem się znią w lasku Buloń- 
skimo| w vrai 
Każdego dnia, pomiędzy godziną piątą a szóstą 
zjawiała się ona ma chwilę w alei „du Lac” nie;tyle: 
dla;spaceru, lichego tam zresztą, jak raczej dla po- 
kazania się modnemu świątu—i wtędy. Z wysokości. 
swojej. karety sprze lądała. toalety kobiet, . witała 
znajomych i pozwalała się podziwiać każdemu. kto 
„sobici tego życzył '% daleka. Ja sam tylko miałem 
*zawsze, smutny przywilej wywoływania na jej usta 
owego skrzywienia niechęci które mnie przywodzi- 
ło'dó rozpaczy= chociaż jednak, wolałem je niż zu-. 
pełną obojętność. Hrabina spoglądała na mnie 
zawsze z jednaką wyniosłością 1 znudzeniem—a nie 
czyniła tego, jak się dowiedziałem. później, aby mię 
zaintrygować lub wyzwać do walki, lecz że zdawa- 
ło się jej rzeczą niesłychaną, godną śmiechu, ażeby 
ję, tak.wielką damę! mógł pokochać taki jeden mło- 
dy profesor czyli, ço na jedno wynos: człowiek nie 
nie znaczący. 
X. 


Tymczasem pomimo okazywanej mi wzgardy a 
może dla tego właśnie, moja namiętność dla hrabi- 


n powiększała się ciągle tak,że już patrzeć na nią 
zdaleka nie było dla mnie wystarczającem. Zapra- 


„został 


rozpisaćnowe wybory. w Cze-| +i» 
chach i Morawji na wakujące „miejsca, wszel-| 
-skiet siłami starając się przeprowadzić wybór | 


„Jej życia. 


| w duszy. „Książę, aby ;g0 


wanej. ogólnej, reformy. —2 Wniosek bukowiń 
skiego deputowanego  Petrino, 
ustępstwo mec się nadać Galicji, były roz- 


A 
kr. D: 
dworze rzymskim p. Banneville, do- 
sobór powsze- 


go przy 
magającą się dopuszczenia na 


mylności: papieża, 
'w tym przedmiocie, jak doniósł nasz telegram, 

f sag ntong soboru, z zakreśle- 
niem do 5 (17) marca, ferinihu składania'tó 
do niegogawage Po tym aatęmterminie zosta; 
nie on wzię e KENY atsi PAESE Y 
będzie odroczony, jak przewidywały dzienniki 
partyzkie: do jesieni. Stolica apostolska w, ten 


*sposób rzuciła niejako rękawicę rządowi, fran- 


'©użkiemiu, który dotąd nie zagroził jeszcze od- 


| wołaniem swych wojsk ż państwa kościelnego. 
Jaki. będzie dalszy , przebieg tej walki —nie- 


wiadomo. A 

Oznajmione z Florencji znaczne zmniejsze- 
go stanowiska, tak ze 
się kwestji rzymskiej, 
finansowy kraju. =" j 

Chociaż wiadomość dziennika” Gaulois o 
pełnem, zapału przyjęciu, księcia Montpensier 
przez. . lud. madrycki, „okazała się zmyśloną, 
niemniej jednak jest pewnem, że książę Mont- 
peńsier " bawi w Madrycie, że wielu mężów 
stand złożyło mu wizyty i że on sam oddał 
„wizytę rejentowi. 


jak i ze względu na stan 
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„,.,Telegramy 
| <a DZIENNIKA WARSZAWSKIEGO. - 
Florencja, 10 marca (26 lutego). 
Minister Sella wniósł do izby spra- 
wozdanie finansowe; deficyt na 1871 


Niejaki pozór prawdopodobień:! rok wynosi 110 miljonów fr., który 


ma, być pokryty przez 25 milionów 


ożeskiej; od para dni Prze; oszczędności, 10, milionów z powię- 
dnawczym:—-W niośek p. | kszonego dochodu z podaiku od 
miewa i 75 milionów z powiększe- | 


nia podatków, 


żądający aby | 


jągnięte i NA Inne kraje koronne, jak przewi=| 

wano, nie zdołał się utrzymać. %0 1A 
 Wzagposwędnia odpowiedź stolicy apostolskiej | 
RE T trancuzkiego “ministra spraw zagra | 
miezn 


rdo ambasadora francuzkie- | 


chny, pełnomocnika francażkiege; %' powodu: 
iż uchwały „tego soboru dotyczą kwestij poli: 
tycznej,rr UWAŻAJĄ przyspieszenie uznania nieo-, 
i i w którym. to celu wniosek. 


nie armji, sprawi dobre wrażenie z dwojakie- 
względu ma wznowienie, 


* Wiedeń, 9 marca (25 lutego). Korespondencja 
*ofyginałma z Uattato do gazety Pie Presse donosi: 
Rząd austrjacki dowiedział się w końcu łutego opo- 
rozumieniu się kilku plemion chrześcjańskich, za- 
mieszkałych w Sutorynie, 00 do napadnięcia na: ©- 
bóż turecki, ażeby wyprzeć turków do morza. Sku- 
tkiem tego rząd austejacki rozkazał ustawić gęsty 
kordon wojsk, turcy zaś oszańcowali się silnie dla 
unicestwienia s aż: T. B.) 
„* Peszt, 8 marca utego). Wbrew wiadomości 
muje Wochenschrift Bethlen'a, że Lonyay pozostanie 
w gabinecie wę ierskim, i dla rzyjęcia stanowiska 
ogólno-państwówego mihistfa' Skarbu,  potrzebo- 
»wałby- przyzwolenia swych kolegów; ministrów: wę- 
gierskich, ci ostatni bowiem związani są: przyrze- 
czeniem +wzajewnej solidarności co do ich dymisji 
 łub/ .©0 dos przeniesienia „ch „na inne stanowiska. 
(Wolf ba Bdrbodoan=« 4 wał 
„aSoParyż, 18_marca. (24 lutego). Na zwozgjj tm 
obiedzie deputowanych, wyprawionym w ran 
Hotel przez margr. d Andelarre, rzewódcę lewego 
środka, minister sprawiedliwości Pilivier miat mo- 
wẹ, 0 której tutejsze pisma wieczorne, o ile takowe 
należą do. kierunku liberalnego, zarówno przychyl- 
ne rządowi, jak i opozycyjne, wyrażają się jedno- 
myślnie bardzo przychylnie-— 74 erté donosi, że wie- 
lu: członków ciała adwokatów paryzkich sformuło- 
wało opinję prawną,, która na zasadzie prawodaw- 
stwa-obowiązującego obejmuje. dowodzenie, że u- 
rzędnikom «bezpieczeństwa publicznego, nie. wolno 
wchodzić w:nocy do mieszkania obywatela. Opinja 
ta zyskuje bardzo liczne podpisy, — Constitutionnel 
oświądcza się- w” osobnym artykule. bardzo, przy- 


„|-chylnie: na. korzyść projektu dróg żelaznych ture- 


E Artykuł ten zwraca uwagę na doniosłość eu- 
ropejską dróg pomienionych, które spowodują w 
przyszloáej rozwiązanie, pokojowe kwestji wscho- 
niej. l ENTIS BARN 
* Paryż, 8 marca (24 lutego). Na posiedzeniu cia- 
ła prawodawczego p. Granier de Cassagńac złożył 
propozycję dotyczącą zmniejszenia o 50 od sta opła- 
ty T przywezuswin do Paryża i prawa pobierania 
opłaty ad valorem od win zbytkownych. Podjęto 
zi ciąg rozpraw nad sprawami Algierji. (Corr. 
*. Florencja; 7 marca (23 lutego). W izbie deputo- 
wanych ministrowie przędstawili projekta co że 


. a 


„| tormy: prawa gminnego i prowincjonalnego, proje- 


(Correspondenz Bireau). kta taryf telegraficznych, praw leśnych, prawa co do 

À í sprawowania obowiązków adwokatów i notarjuszów, 

MS „Wiadomości telegraficzne. ko co do zmiany bilansu na rok 1870, i projekt 
-Symbirsk, 23 lutego (7 marca). - Jarmark głów=+ co-do tymozasowego poboru podatków. do końca m. 


gnąłem poznać całe jej życie, towarzyszyć przy 
każdy, jej czynie, przenikać najskrytsze Jej myśli. 
To czego dotąd dowiedziałem się o hrabinie zdu- 
miewało mię bardzo, albowiem wówczaś. jeszcze 
znałem świat powierzchownie tylko. Rozpytywałem 
ludzi bliżej znających panią de Chalis o szczegóły 

Nikt nie umiał mi nic powiedzieć © jej 
on ciągle jak twierdzono, dla 


mężu : podróżował k 
krótki pobyt zjeżdżał niekiedy 


zdrowia i tylko na 
do Paryża. i 
SADAWAE z powodu, ciągłej nieobecności męża, 
pani de, halis była zawsze otoczoną licznym orsza- 

iem wielbicieli —jeden Z pomiędzy nich najwięcej, 
wzbudzał nienawiści we mnie, albowiem /towarzy- 
szył jej nieustannie prawie. Był to m 
mojego wieku prawie, 


` 


ekscenttycznych, a 


niesłychanego marnotrawstwa, 
Tycjan. Pa zi 

zbawioną zarostu i słysząc jego głos cienki,. można 
było go wziąć za dziecko jeszcze, gdyby nie spójrze” 
nie, dzikie i stanowczość w charakterze, które go oka- 
zywały człowiekiem pewn 


m 


i obrze okreslić, przedsta- 
wiał godnie typ jednego Z 


cjan doszedłszy do pełnoletności, objął jeden z tych 
olbrzymich majątków, 


OW Yody człowiek, 
który zdobył sobie-w Paryżu. 
rozgłos wielki z powodu „Kilku postępków “bardzo 

ERAON bardziej może jeszcze z powodu. 
—nazywał się książę 
zac na jego drobną postać, na Pd? siej 


| cy franków! Książę 


m siebie i despotycznym | 
tych starych młodzieńców, 
których sławny pisarz, przezwał , „zdechlaczkami.” 

cześnie osierocony przez rodziców, książę Ty- 


które nazywają słusznie skan- | 


daliczneńi jeżeli nie'z przyczyny źródeł” z jakich 
powstają, to z powodu środków jakich dostarczają 
rozpasanej rozpuście i ostatecznemu zepsuciu. Pe- 
wien'bardzó tożumńy cżłowiek, któty bawił się czas 


jakiś ścisłem obserwowaniem księcia, wyrzekł był 


o nim, że jest bogaty „okropnie”. 

To co SpoAWKEŚ obie JO chu o awanturach 
księcia, wpływało bardziej jeszcze na rozniecenie 
nienawiści, jaką dlań czułem. W dwudziestym roku 
życia człowiek tenskończył już karjerę i przeżył się 
zupełnie — znudzony wszystkiem, ze ÁE saait 
drwiący; ò jednej tylko grze jeszcze i to w grze 
szalonej, doznawał nie akichś wrażeń. Pewnego ra- 
zu, Aa aż! Tycjan zamknął się na noe z podobnym 
sobie rówieśnikiem, w którego żyłach, jak mówio- 
o, płynęło kilka kropel krwi królewskiej — i ci 
dwaj „szaleńcy nie przestali grać z sobą dopóty, do- 
póki jeden nie MA stad drugiego miljon sto tysię- 
„cy franków: K z zimną krwią i jakby naiwno- 
ścią zupełną, robił wszystko co tylko mogło wywo- 
łać przeciw niemu oburzenie lub zwrócić nań Qczy— 
gotów był. nawet w każdej chwili wyrzucić ha to o- 
„gromne sumy. Rozumie się, że człowiek ten otoczo- 
py bywał zwykle zgrają pochlebców zbierających 
okruchy jego marnotrawstwa. Jedni nazywali go 
„dobrym ch reg omimo wad jakie posiada — 
drudzy twierdzili że jest pozerem... nikt nie odwa- 
żył się zawołać, że toczłowiekszalony: Przeciwnie— 


dzienniki pisząc o jego ękscentrycznościach, wysta- 
(d. 6. R.) 


no 


wiaty go jako wzór do naśladowania. 


, nymi wietże prawosławnej, żegna 
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kwietnia. P. Sella powiedział, że we czwartek zło- 
ży sprawozdanie finansowe. 'Jutró' przedstawione 
będą interpelacje o bańkach lichwiarskich w Neapo- 
ta. (Corr. H. B.) „O .q. saod | 

* Rzym, 7 marca (23 lutevo). Osservatore roman 
upoważniony został przez papieża do wychodzenia 
znowu od dnia dzisiejszego. Wielu prałatów hisz- 
A było obecnych przy pierwszej komunji 
k 


sięcia Artuxji. Książę otrzymał powinszowania od 
siężnej Montpensier. (Za Patr): j : z 
-.* Berlin, 9 marca (25 lutego). Po wyrazach uzna” 
nia dla księcia Hohenlohe, któremu zawdzięczać na 
leży dążność 'do zaprowadzenia gcisłych* węzłów 
narodówych pomiędzy państwami poładniowo-nie- 
mieckiemi a związkiem północnym, Prov: Corr po+ 
wiąda o hrabim Bray: Przeszłość polityce kde, 
sposób myślenia nowego ministra, który sida wsch 
udział w zawarciu przymierza zaczepno-oć pornego 
pomiędzy Bawarją i Prusami, powinny nek paee 
ne jako nowa rękojmia niezawodna, 12 rzą i awari 
ski ma mocne postanowienie sai ralgan "ki otych= 
czasowym kierunku narodowym swej polity ki wzglę- 
dem związku. północno-niemieckiego. (Wolfs 1. B) 

* Berlin, 9 marca (25 lutego): Prov. Corr, powia- 
da w artykule o karze śmierci: Jest jeszcze moż- 
ność, ażeby sejm północno-niemiecki wrócił przy 
rozprawach ostatecznych „do tej ważnej kwestji na 
drodze porozumienia. Jeżeli” nadzieja ta nie ziści 
się, przyjście do skutku nowego prawa karnego 
stanie się niemożebnem, co atoli nie przeszkadza 
rządom do zaniechania zasady dotychczasowej w 
przedmiocie kary śmierci. (Tamże). i 

** Londyn, 8 marca (24 lutego). Na dzisiejszem po= 
siedzeniu izby gmin toczyły się w dałszym ciągu 
rozprawy nad biłem agraryjnym dla Irlandji. Zna- 
czna większość na korzyść projektu rządowego jest 
zapewniona. Wszyscy. prawie mówcy krytykują 
jedynie szczegóły; nie zaś zasadę bilu. Głosowanie 
odbędzie się nie prędzej jak pojutrze: (Tamże). >: 

* Waszyngton, 8 marca (24 lutego). Senat oddał 
pod opinję komisji finansowej rezolucję, ażeby o0- 
płata ceł przywozowych: mogła być uskuteczniana 
w połowie w pieniądzach papierowych; oprócz tego 


senat zakomunikował tejże komisji rezolucję, z mo- 


cy której sekretarz skarbu ma "być upoważniony 
do sprzedania przewyżki zapasów złota. (Tamże.) 
— ROZA POOR l 


“ (Archiwum południowo-zachodniej 
Ros Ji.) Warsz. Dniew. pisze: „Komisja do rozpa- 
trzenia starożytnych akt, ustanowiona przy jenerałe 
gubernatorze południowo-zachodniego kraju w Ki- 
jowie, wydała trzecią część „Archiwum południowo- 
zachodniej Rosji”, w której zawierają się akta o kó: 
zakach obejmujące okres czasu od 1679 do 1716 t.; 
do tekstu tej części wesżło 299 dokumentów histo- 
rycznych z archiwów wielu p tadni wo zachodnich 
miast, z ožnaczėniem z jakich ksiąg i zapisów zo> 
stały wyciągnięte 1 (a jakiemi numerami i datami 
są tam zapisane. "Tylko bardzo nieliczne dostarczo- 
ne zostały komisji przez osoby prywatne, co też 
jest zaznaczone pod każdym takim aktem. Tekst 
wydanych dokumentów jest w części ruski a w czę- 
ści łaciński, większość zaś ich przedstawia mięsza- 


nine trzech języków — ruskiego, polskiego i łaciń- 


skiego, wydających się w każdym całkowitym doku- 
mencie, jakby pstry kalejdoskop wyrazów i frāze- 
zów, połączonych z sobą ogólńym duchem i osnową. 
Niektóre dokumienta mają tylko RE znacze- 
nie, jak naprzykład skargi jednych osób na drugie, 
po większej jednak części mają ogólne znaczenie i 


takie czytają się z szczególnem zajęciem. Dla przy. 


kładu, wskażemy uniwersał (pod Nr. CLXIII) pod- 
stolegó ziemskiego i pisarza grodzkiego latyczew- 
skiego, Józefa Dąbrowskiego, do szlachty wojewódz= 


twa podolskiego, zwołujący ją na pospolite rùsze- | 


nie, przeciw zbuntowanym włościanom, 11 listopa- 
da 1702 r. Dokument ten dotykalnie wskazuje, że 
szlachta i włościanie w dawnej Polsce stanowili nie | 
tylko dwa przeciwległe obozy, ale niejako dwa od- 
dzielne państwa. Uniwersal rozkazuje, aby „wszy- 
scy nemino excepto, ktokolwiek bądź się mieni 
szlachcicem , spieszyli z bronią na. punkt wskaza- 
ny, „a to pod surowością pray koronnych de expe- 
ditione bellica obostrzonych”. Dokument pod Nr. 
CLXTV wskazuje, z jaką* gorliwością prawosławni 
pohidniowo-rosjanie, starali się w najkrytyczniej- 
szych dła nich chwilach o zachowanie prawosławia 
w swem potomstwie. Jest to testament zrobion 
przed straceniem, przez szlachcićw Daniela Bratko 
wskiego, skazanego na śmierć za udział vy powsta- 
niu, 25 listopada 1702 r. Bratkowski rozdziela, ma: 
jatek pomiędzy dzieci, zalecająć 1m pozostać” iiei 
i się 2 rodziną i 
przyjaciołmi, porucza synowi: wynagrodzić krzy wdę | 
jaką testator zrobił niegdyś jednemu  włościa: | 


ninowi, rozdać pieniądze na różne kościoły, da- 


wać: jałihużnę; urządzić przypominkowe obiady | ksańdra Aleksandrowicza, 


dla żebraków it. p. Moglibyśmy przytoczyć. mnó- 
stwó! wzmianek o ciekawych dokunientach, gdybyś” 
my nieobawiali się przekroczyć zamierzonych ram. 
-.„Dokumenta poprzedza doskonaleo praco wana mo~ 


nogratja okresu historji, przez nie obejmowanego,, 


pod'skromńnym tytulem: „Iweść dokumientów. o ko 
zakach na prawej stronie Dniepru,” przez jprezesa 
komisji, p. Józerowicza. Ksiązka, o której mówa 
stanowi Ż-gi tom trzeciej częsci dokumentow o ko- 
zakach. W pierwszym tómie tej części, zebrane są 
dokumenta, dające możność opracowania historyćż- 
nie okresu poiudniowostuskiego życia, , poprzedza- 


T 


| Jicego Chuuelnickiego i w szczególności óbjaśnie- 


nia treści i znaczenia działalności jednego ze znako- 
mitszych ruskich mężów politycznych, sahajdacżne- 
go Monaszewicza, który umiał z przenikliwością 
prawdziwego męża stanu skorzystać z ańtirchiczne= 
gó stanu l olski, dla, skupienia nierćguląrhych ży= 
Wiołów 's.ły narodowej w regularny systém, I tym 
sporobem przygotował wyswobodzenie ruskiego 
południówo zachodniego kraju z pod panowania 
polskiego. Bez Konaszewicza, himelnićki nieomal 
byłby niemożliwy. a 

„W oLecnym 2-im tomie tejże części zebrane są 
dokumenta dotyczące okresu następującego potrak- 
jtąacie w Andruszowie. w,1716 r., kiedy na prawej 
(stronie Dniepru ostatecznie ustaje istnienie kozączy_ 
zny, a w jej miejscu powstaje tak zwara hajdąmą_ 
czyzną. Znaczenie tego historycznego dzieja scha- 
rakteryzujemy słowami wstępu: „Ten okres obej- 
muje wypadki, które określają charakter wewnętrz- 
nych stosunków południowo. zachodniego kraju do 
naturalnej jego metropolji —Moskyy, i które przy- 
gotowały nam ostateczny obrachunek z Polską, lecz 
które dotąd nie były historycznie wyjaśnione, 
W badaniu tego 2-go tomu, uwydatnia się oczywi- 
ście niepowstrzymane ciążenie południowo-ruskie- 
go ludu ze stery przeciwnych jego duchowi stosun- 
ków, do swego naturalnego punktu środkowego, do 
monarchy wschodniego i wyjaśniają się takie histo- 
ryczne osobistości, jak Doroszenko, ten, nie obcy 
właściwym ludziom pamiętnościom, ale znakomity 
obrońca wolności swego kraju, który gotów był bić 
się z Moskwą nawet; aby zawojować sobie przyjdzie 


Tronu Cesarzewicza Wielkiego Księcia Ale- 
w „prawosławnej , 
katedrze św. Trójcy odprawione będzie o go- 
dzinie 11-ej uroczyste nabożeństwo’ przez ar- 
cybiskupa warszawskiego. i nowogieorgiew- 
skiego, Joanicjusza, na którem raczy sie znaj- 
dować..Jenerał-Feldmarszałek , Namiestnik w 
Królestwie, „O godzinie 41, „z rana podobne 
nabożeństwo odprawione zostanie w archika- 
tedralnym i metropolitalnym kosciele ś%: Ja- 
na. Wieczorem w teatrze wielkim dane będzie 
widowisko bezpłatne. i 
*(Kurjerek). Dziś z rana znów było 9 
stopni zimna, wczoraj przeć cały dzień nie było od 
wilży. Zimno powiększyło się i w innych miejscach, 
tak,. że we wtorek 24 lutego (8 marca), *w st.-Pe- 
tersburgu było — 139%, w Moskwie-=8% lecz w Ki. 
jówie już tylko — 0% a w Odesie+- 1,69. Wisłą jest 
ciągle w jednakowem położeniu; woda ubyła'nieco; 
kra idzie ciągle i zatrzymuje się przy zatorze, któ- 
ry utworzył się w dole pod Bielanami: | H6d ogro- 
miej grubości trzyma się przy brzegach: Wczoraj 
spadł taki gęsty śnieg, że wieczorem pokazały się ` 
nawet sanki: 
— Upłyniony dzień czterdziestu ‘męczenników, 
w którym z rana mróz dochodził ośmiu stopni, za= 


ambarasówał wielce aurzystów . tutejszych , tych 
zwłaszcza, którzy w tradycje 0:tym dnin'i przepo- 
wiednie zeń płynące, . wierzą-=widocznie bowiem 
ztąd wynika, że do samych świąt wielkanocnych, 
będziemy chodzić w futrach i palić w piecach potę- 
nie... rzecz istotnie: smutna dla wielu, «a najsmu- 
tniejsza dla tych, co ani futer, ani:pieniędzy na drze- 
wo nie mają! Nie wiemy też, czy w razie ciągłego 
trwania” ośmio lub dziewięcio stopniowego. mrozu, 
Wisła: nie' zechce raz jeszcze stanąć wtym roku?... 
Byłoby to może nie małą uciecną dla tak licznych 
u nas obecnie amatorów i amatorek ślizgawek łyż- 
wówych a przy obfitości śniegu, który także w dniu 
męczenników na dobre podał — pocieszyłoby i san- 
karzy—ale w cóżby się obróciły przedwczesne na- 
sze o wiośnie marzenia? gdzieżby się podziały bie- 
dne skowronki, których piosnki' dźwięczne już się 


pod jej poddaństwo, i który oddaje się nakoniec Fur- | wznosiły nad łanami stopniałemi z śniegu? 


cji, aby tylko uwolnić się od Polski, , znieść traktat 


Tymczasem jednak Wisła płynie, pod Warszawą 


w Andruszowie zawarty, i oddaćsię potem ruskiemu | przynajmniej, a wody jej wezbrane zalały i skwer 
samowładcy; — jak Samus, składający z swym pul- | Aleksandryjski i łąki Amfitryty naszej — saskiej kę-- 
kiem przysięgę wschodniemu monarsze, nie pytająć | py. — Już to corocznie, pomimo tyłu przedsiębra= 
się o jego zgodę; —jak Palej, ogłaszający się nieza- | nych środków i tak energicznych rzeka ta wyrza- 


leżnym od Polski i poddający się ruskiej władzy 
wbrew jej samej. Wraz z tymi narodowymi bohate- 
rami, obrońcami ruskiej jedności, staje się zrozu- 
miala i osobistość przeklętego w pamięci ludu Ma- 
zepy, tego dotychczas zagadkowego człowieka, z 
rozumem męża stanu, przyjaciela J najzaufańszego 
powiernika swego monarchy, osypanego jego łaska- 
mi, wyniesionego przez niego na wszystkię mo- 
żliwe dostojeństwa 1 nagle rzucającego się do roz- 
paezliwej, prawie tylko osobistej zdrady. Człowiek 
ten Okazuje się teraz w historji w prawdziwem 
świetle: przejęty on był do szpiku wyłącznością 
szlachecką, i dla tego był nieprzyjacielem wszyst- 
kich anti-szlacheckich, to jest ludowych interesów. 
Dla jego samolubnej duszy było tylko jedno wyj- 
ście—zdrada.” Szczególniej znakomity jest wywód 
szanownego autóra monografiji z historji przeszło- 
ści w zastosowaniu dó współczesnego ustroju rus- 
kich interesów. „Rezultaty nasżech badań”, — po- 
wiada w końcu p, Józefowicz, — niezależnie: od na- 
ukowego znaczenia, nie są pozbawione i znaczenia 
praktycznego dla naszej współczesnej działalności, 
szczególniej dla ludzi przyjmujących 'osobiste swe 
życzenia za kryterjum naszych żywotnych” kwestij.. 
Rezultaty te z jednej strony dowodzą niezaprzecze- 
nie, że kijowska i moskiowska Ruś, były rozsepa- 
rowane, lecz nie rozwiedzione przez historję; że u+ 
czucie jedności i potrzeba nierozłączńlnego zwiąż: 
ku mogły do czasu nie przejawiać się, lecz nigdy 
nie gasły w sercach i instynktach  ruskiege ludu; i 
że na ruskim gruncie nie tylko partykularyzm, ale 
i federalizm są prostemi słowami, bez: żadnego wei 
wnętrznego znaczenia; z drugiej strony przekony- 
wająco świadczą, że duch szlacheckiej wyłączności 
niezgodny jest z ruskim ustrojem Życia, i że: zatem 
dopóki ten duch będzie żył i działał, nie możemy; 
pod żadnemi warunkami, za żadną cenę kupić po- 
jednania z ludźmi, który go u nasjprzedstawiają”. 
e 


:* Jutro. w sobotę, 28 lutego, (12 marca), 
jako w dzień wyznaczony do obchodu rocznicy 
urodzin Jego Cesarskiej Wysokości Następcy 
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dza mnóstwo krzywd nadbrzeżnym jej mieszkań- 
com— a w tym roku, dotąd już naraziła na ciężkie 
straty kilku berliniarzy i właścicieli łazienek le- 
tnich. 

= Piszą z Krakowa pod 24. lutego (5 marca): 
Wczoraj po południu puściły łody na Wiśle pod 
Krakowem. Wysokość wody wynosiła blisko 8 
stópy mad zero. Pod Dzikowem czyki *Tarnobrze= 
giem puściły lody jeszcze w sobotę: po połudaiu, a 
wysokość wody 5 stóp, lecz ta zaczynała pod wie 
czór opadać i nie było obawy wylewu. Pod. Jaro- 
sławiem puściły lody, na Sanie po południu w s0- 
botę; wysokość wody 5 stóp nad zero. 

-— Widowisko amatorskie onegdajsze, przynio- 
sło biednym około 300 rubli. 

— W przyszły: poniedziałek 2 (14) marca. o go- 
dzinie 7, wieczorem, powtórzone będzie przedsta=. 
wienie teatru amatorskiego w sali warszawskiego 
towarzystwa dobroczynności przy ulicy Krakowskie 
Przedmieście; na dochód ubogich pod. opieką tutej- 
szej instytucji zostających, program 'którego będzie 
następujący: * „Oskar czyli mąż oszukujący żonę”, 
komedja: Seribego, w trzech aktach. Część muzy- 
czno-deklamacyjna, w której p. Aleksander Cho- 
decki oddeklamuje przy towarzyszeniu fortepianu 
cztery utwory poetyczne. „Piękne za nadobne”, 
komedja w 1-m akcie, przez M. Dzikowskiego. 
Cena miejsc: loża: z 4-ma biletami: rubli srebrem 5; 
bilet do krzeseł w trzech pierwszych rzędach rubli 
srebrem 2; bilet do krzeseł w trzęch następnych 
rzędach rsr, 1 kop. 50; bileta do krzesel w Ostatnich 
rzędach rsr. 1; bilet na amfiteatr kop. 60; bilet do 
miejsc stojących na parterze ter, 1. Sprzedaż bile- 
tów odbywać się będzie w kancelacji towarzystwa 
każdodziennie od godziny 10-ej z rana do €-ej wie- 
czorem. -> k 

— Przypominamy, że pójutrze w niedzielę, 4.1 
(13) b, m. odbędzie się o godzinie tej z południa, 
w resursie kupieckiej, prelekcja publiczna prot. Le- 
węstania: „O najnówszej komedji we Franci? (Sar- 
oon, Augier, Feuillet, G, Sąnd 1 inni). 

"— Jutro tedy, w resursie obywatelskiej, ma. się 


odbyć kónćert p. Aleksandra Zarzyckiego, z udzia- 
łem; p Modrzejewskiej:w; części deklamacyjnej. 
„Pam Gustaw Jankiewicz, który, miał dać tu 
koncert w.bieżącym miesiącu, odkłada takowy aż 
do pierwszych dni kwietnia, 

— P. A“ Koman: o którego onegdajszym koncer- 
cie w resursie obywatelskiej pisaliśmy — wyjeżdża 
za granicę w dalszą artystyczną wędrówkę—forte=' 

ian na którym podczas tego wieczoru grał: brat 
oncertanta, p. H. Koman, instrument prześliczny 
i doskonały, pochodził z fabryki Krala i Seydlera. 

— Na prowincji urządzają się teraz na wzór War- 
szawy teatra amatorskie w. dobroczynnych celach— 
ai zwykłe trupy artystów, mają, obecnie większe po- 
AR PiE n z takich, mianowicie zaś zostająca 
pod. dyrekcją . pana Stobińskiego, bawi od trzech 
miesięcy „w Łęczycy i cieszy się ciągłem powodze-, 
niem w tem mieście. i- 

+ <L Z nastaniem wielkiego postu, handle tutejsze, 
mianowicie ' zaś „delikatesowe” «zaklady Stępkow= 
skiego, Boquetla" i sLipkaw'a zaopatrują; swoję lo- 
downie'i bufety w mnóstwo, ryb rzadkich: morskie 
Turbot’, augustowskie Sieje, „Sole”. pieczonei mnó- 
stwo; marynowanych» stworzeń wodnych i+ kuszą. 
wzrok i kieszenie smakoszów. Same tylko śledzie, 
te podpory postnych dni, które dawniej odznaczały 
się tak wybornym smakiem i gatunkiem dziś całkiem 
prawie zaniedbane zostały:i doprawdy, porównywa, 
jąc małe, tak zwane Uliki, które za Żelazną bramą: 
po 8'groszy sztukę sprzedają, z tak;zwanemi „pocz, 
towemi?” śledziami w handlach tutejszych, możnaby. 
podejrzewać arcysłusznie, że panowie kupcy: spro- 
wadzają je. pocztą ale pieszą z za Żelaznej bramy lub: 
ca najwięcej, biorą «od któregoś z „amgrojstów* też 
same Uliki, zadając'sobie jedynie słodki trud sprze” 
dawania ich gościom po 25/lub '30 kop. za sztukę! + 
. =i W jednym z, numerów gazety wychodzącej; w 
Łodzi, znajdujemy chlubne świadectwo: oddane fir= 
mie Kraft 1 Kuksży osiedlońej obecnie: wi doniu lues-, 
sera przy ulicy Miodowej, przez;br. „Franciszka, łu 
bieńskiego właściciela cukrowni Łubna/w Kazimie- 
rzy: Wielkiej, za: dostarczony przez. tę firmę przy- 
rząd dóoświetlańia gazem, przyrządzanym ziwesztek 
nafty. Przyrząd ten nietylko że wydaje światło czyż, 
ste i białe, lecztaniej od zwykłego gazowego kor 
sztuje — wyświetlić on może do. 150 płomieni i jest 
wynalazkiem doktora Henryka Hirszel w. Lipsku. 

—- Sławna prima dona; Adelina Patti, «o której 
pożegnalnych tryumfach w Petersburgu donosili- 
śmy, ma zamiať w przejeździe z tej stolicy do Pa- 
ryża, wystąpić w mieście Liege w Belgji, gdzie po 
raz pierwszy śpiewać będzie partję. Walentyny w 
„Hugonotach”. x 

— W tych dniach, w goscinnym domu pp. F. przy 
ulicy Miodowej, było świetne zebranie wieczorem, 
pod czas którego muzyka i śpiew rozkoszowały 
sluch licznie zgromadzonych gości, Córka/gospo+ 
darstwa, pani Scholtze, amatorka znana z talentu, 
której: głos piękny i wykształcony, przywykliśmy 

odziwiać na każdym prawie, w dobroczynnym ce- 
u urządzonym ' koncercie, dała się słyszeć i teraz 
w: salonie rodziców, a panna; Zófja,: córka p. Le 
z Drezna, prawdziwie artystyczną grą na fortepja+ 
nie, wywołała entuzjazm powszechny. 

— W dniu onegdajszym, w cyrkule Powązkowskim, Wá- 
lenty,, Perlikowski: robotnik; . pracujący, „w browarze Junga 
pod Nr. 842, w skutek nieostrożności złamał sobie średni 
palec u ręki prawej. . Odesłano go ną kurację do szpitala 
ewangelickiego. 


* (Oświetlenie). liatarnie gazowe miejskie, pot 
zajutrze, to jest'1. (18) marca, powinny: być: zapalone o 
godzinie 6-€ej wieczorem, 'a zgaszone o godzinie 5-€j z rana: 

*. Kursa monet zagranicznych w Warszawie, 

Za talar wczoraj rs. 4 kop. 22 ; dziś rs. 4 kop. 22. 
Za frank 4 34" 34. 
Za złoty reń.„ " : BBDYJO willi, 68: 
NB. Wiadomość. ta nie: pochodzi /z urzędowego źródła i 
mioże tylko służyć za wskazówkę, 
zz z 

* (Ilość prenu meratorów dzienników 
petersburgskich). Na zasadzie, wiadomości. po- 
danych w dzienniku ministerstwa oświecenia publi- 
cznego, Mosk. Wied, sporządziły następujący wykaz 
prenumeratorów gazet petersburgskich: „Sy n Otecze- 
stwa” 10,921, „Birżewyja Wiedomósti 9,163, „Go- 
los” 8,806, „St.-Petersburgskie Wiedomesti” 6,687, 
Ruski Inwalid »,240,  Siewiernaja Poczta 4,489, 
'Woskresny Dosug 3,825, Wiest 3,701, Sudiebnyj 
Wiestnik 3,562, Sowremennyj Listok 3,500, Wie- 
czernaja Gazeta 3,191, Nowoje Wremia 2,828, Du- 
chownaja Besieda.2,512, Nediela 1892, St.-Peters- 
burger 
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Zeitung 1,706, Domaszniaja Besieda 1663, 
Ewangeliczeski Woskresny Listok 1,636, Budilnik 
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Wiestnik--468,- Techniczeski Zbornik 437, » Druh 
Zdrawja” 239. — Podług" doniesieniw: Helsingfors 
Dagbład, w Helsingforsie wychodzi 8: gazet, : z któ- 
rych 4-w języku szwedzkim, a 4-w języku finskim: 
Największą ilość prenumeratorów ma Helsingfors 
Dagblad 2,107, a najmniejszą Noweli Kirjasto 45. 
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* Poczatek słowianizmu w Gali: 
cji). W jednem z pism galicyjskich czytamy: 
Zaraz po powstańczej wojnie 1831 roku zaczął w 
Galicji kiełkować słowianizm; ba, ślady jego są 


już w. Haliczaninie Chłędowskiego; Wacława Zä- 


leskiego (z Oleska), w 1848 roku przez krótki 
czas gubernatora, Zbiór pieśni polskiego i ruskiego 
ludu rozbudza także słowianizm.. W pierwszych 
latach po, tem powstaniu przepolszczył A. Bie- 
lowski ` Wyprawę Igora na Poea alcia Sie- 
mieński Kr. dudni rękopismi Sąd Libuszy; pierwszy 
wydał dwa zeszyty Ziewonji i przełożył kilka HAAS 
serbskich; obaj tłumaczyli dumki ruskie. Popierał 
w tym czasie słowianizm jeszcze bardzo młody Że: 
gota Pauli i. Władysław Kazimierz Wójcicki;. po- 
pierał go we Lwowie bawiący, Prawosław Kaubek, 
czech, zmárły w Pradze czeskiej, jako uniwersyte- 
cki profesor, literatary czeskiej 1, polskiej, , Adam 
Rościszewski, w celu pokrzepienia i rozszerzenia 
słowianizmu, korespondował z uczonymi'sło wiań- 
skimi, obdarzał. bibljotekę Ossolińskich czeskiemi, 
a bibłjotekę królewskiego muzeum. w. bradze pol- 
skiemi książkami (*). Między ruską młodzieżą W 
semiharjach *0dszczególniali się zamiłowaniem 'słó- 
wiańskiej literatury: Ruslan Szaszkiewicz; pó Wy- 
święceniu się zawcześnie zgasły; Wagilewież, który 
piży końcu 1848 r. X może dopiero w 1849 r., bę- 
dąc kapłanem unickim, przeszedł na protestantyzm, 
iw nim 1866'żywota dokonał; ks. Głowacki, dzisiaj 
fuikcejonujący w Wilnie. Wspomnę ‘tutaj’ w ,Sędzi- 
wym już około 1849 r. Dyohiżym Zubrzyckitń, któż 
ry pisywał po polsku i po rosyjsku w przedmiotach 
Historycznych. Jaszówski Stanisław wydał przed 
1837 r..dwa tomy Słowianina, 'a później: Dńłestrzań- 
kę; zbierał ow 'skrzętnie i w. Rozmaitościach przy: Ga- 
żecię Tnoowskiej wychodzących, aż do'swójej śmierć 
zamieszczał któtkie wiadomości 0 ruchu literackim 
i w ogólności umysłowym w słowiańszczyzniw. 

* (Biskup Kuziemski). Słowo lwowskie 
donosi, -že dla przywitania we Lwowie najprzewie- 
lebniejszego biskupa Michała Kużiemskiego, zjeż- 
dżali, się tam w ciągu zeszłego tygodnia księża ż 
rozmaitych stron Galicji, którzy wynurzali mu u+ 
czucia prawdziwej dla niego przychyłności, i przy 
GWI wyrazili szczere życzenie i nadzieję wi- 

zenia się, ź nim w niedalekiej przyszłości, przez 66 
chcieli dać poznać myśl serdeczną Rusi galicyjskiej, 
która, stawia cała jednomyślnie biskupa djecezji 
chołmskiej: jako swego kandydata do stolicy metró+ 
politalnej galicyjsko-ruskiej. Pai 

* (Program wieczoru deklamacyj- 


Otrzymaliśmy ze ; Lwowa drukowany grażdanką 
ruską program wieczoru, urządzonego we Lwowie 
przez dom narodowy ruski i przez biesiedę ruską, 
z powoda przyjazdu do tego miasta biskupa chołm- 
'skiego Michała Kuziemskiego.  Przytaczamy tekst 
dosłowny tego afisza; „Program wieczoru deklama- 
cyjnormuzykalnego, urządzonego . przez instytucję 
domu narodowego i biesiedy ruskiej, we Lwowie, 
21 lutego (5 marca) 1870 r., na cześć powitania naj- 
przewielebniejszęgo biskupa ANON A Kir Mi- 
chała 'Kuziemskiego. 1. Mowa na powitanie; 2.Chó- 
ry „Krasna Zore,” wiersz J, Guszalewicza, muzyka 
J: Ławrowskiego; 3. Fantazja z opery „Faust,” Wy- 
kona p. Brukman; 4. Deklamacja: „Przyczyna,” T. 
Szewczenki, wygłosi panna A. S.; 5. Chóry: „Na 
górach,” w języku czeskim; 6. „Andante. et rondo 
russe” Berriot'a, wykona p. O.;, 7. „Kalinuszka,” 
F. Jarońskiego, wykona na fortepjanie panna A. $ 
8. Deklamacja: "Miłość ziemi rodzinnej,” wygłosi 
panną K. G.; 9. a) Spiew rusałek, idylla, wykona 
na cytrze p. J. L. Gal irż, b) Potpourri z pieśni ru- 


() sKorespondował | w Pradze z Szafarykiem,  Jungma- 
nem; Czelakowskim i Wacławem Hanką, który mu poświę- 
cił polską gramatykę. dla czechów.  Koszta' druku tego 
dzieła pokrył. Rościszewski. Korespondował on w Wiedniu 
z Kopitarem.i Dunderem; w „Peszcie z Kolarem; :w War- 
szawie z Maciejowskim; W Moskwie z profesorem Pogodi- 
nem, Postarał się swoim kosztem 0 ryte na miedzi portre- 
ty słowiańskich uczonych. Umarł, dożywszy sędziwego wie- 
ku, w powszechnym lwowskim szpitalu około 1844 r. Pono 
tylko jeden ś. p. Adam Kłodziński, dawał mu w ostatnich 


| dniach żywota jego dowody rzeczywistej życzliwości. 


nosmuzykalnego). Czytamy w, Warsz, Dniew.: 
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Ta „T MOLO INSOLT Lí Re s$ I LOT ; 0 |: aw 9X (siabań REEN q ko 
1,274, Journal de St-Pętersburg: 1,108, Wsiemirny | skich, e). „Kapryśna,J. ózia polka koncertowa, ulo- 
Puteszestweńnik 954; Diejatelnost 911, Medycynski | żył i wykona na.oytrzę ( a Arja” 


tenże; „10. „Piąta arja” Ber- 
11. Chóry: nat e Ko 


sik.(Chłopska.logika). W artykule pod ty- 
„tułem „Chłopska. Togia,’ Dziennik. Ki a 
wiada ©0 następuje: „Do, zarządu powiatowego; mia- 
„sta . Kamieńca-Strumiłowa. stawił „się „howoobrany 
wójt z Ubinia, dla złożenia przysięgi przy objęciu 
obowiązków, i zążądał, ażeby odczytano mu wjęzy- 
ku ruskim rotę.tej. przysięgi; ponieważ; zaś adjunkt, 
rozgniewany. takiem żądaniem, oświadczył stanow- 
czo, żenie możę przyjąć od niego przysięgi w.języ- 
ku .ruskim,, lecz że takowa. musi być „złożona wy ję- 
zyku posia Wójt przytoczył mu. fakt, że drugi 
| jego kolega. wiurzędowaniu, z kolonji, niemieckiej 
| złożył przysięgę w.języku, niemieckim, i powiedział 
adjunktowi: „dak, skoro niemeom . wolno przysięgać 
po-niemiecku, to i. ja także, jako rusin, mogę złożyć 
najspokojniej przysięgę. w języku ruskim.” Adjunkt 
obstawał przy, swojem, wójt zaś odpowiedział: „Je- 
żeli tak,sto nie przyjdę tu więcej,” „i wyszedł. . Fakt 


riota, wykona p. O.; 
włoskiejs/440) 


teń.nie potrzebuje komentarzy... i 
sią Jio Austria 1 Ziemie stowiahskię. ` 
| a*(Refonmawyb.or cza), Wiedeń, 7 marca. Po- 
 wiadają, że uczestnicy: konferencji, która odbyła się 
| wssobotę u, Dra Giskry, zobowiązali się do zacho- 
| wywania milczenia: go: do tego,.c0 tam, zaszło, Pomi- 
mo to niektóre; pisma. zbliżone, „do ministerstwa po- 
(dały już wczoraj niektóre, pelne nadziej. wskazówki 
 socdo-rezultatów. narady. pomienionej. Jeżeli, wia- 
 domości. te. .są' zgodne „z,prawdą, „to p. Giskra był 
już onegdaj.'w możności- zakomunikowania, swym 
 gościomszupełaego: „1,do złożenia w radzie państwa 
całkiem=gotowego, projektu do prawa w przedmio- 
cie reformy wyborczej... Wielkich wprawdzie, tru- 
dności , nie przedstawiało: opracowanie, tego, projek- 
tu, takowy. bowiem ma stańowić po prostu, żę wy- 
bory /do,rady, państwa „mają. być oeei na 
przyszłość nie przez.sejmy, , lecz wprost przez wła- 
ściwe grupy wyborców,, oraz że liczbą, deputowa- 
nych; przypadających na każdą, z, tych grup, ma być 
Pade Jesti to rozwiązanie „węzła. na sposób, 
o którego uciekł się;był miegdyś Aleksander, ma- 
cedoński; lecz pomimo -to.projekt pomieniony do- 
znał na konferencji, jak zapewniają, przyjęcia bardzo 
przychylnego, i oprócztegokwestja, czy terazniejsza 
rada państwa jest: kompetentną do, uchwalenia podo- 
bnej reformy, miało być.rożstrzygniętą jednomyślnie 
w sposób twierdzący, / Chodzi przeto obecnie o. to 
tylko, ażeby przed złożeniem tego projektu, w ra- 
dzie państwa; zapewnić takowemu powodzenie cał- 
kowite, i Dr. Giskra żywi;przekonanie, że da się to 
osiągnąć w ten jedynie ; sposób, „że przynajmniej 
dwie, trzecie; części deputowanych. zobowiążą się 
swemi podpisami do przyjęcia , reformy wyborczej 
w duchu;proponowanym przez rząd. "W rzeczy sa- 
mej, najwierniejsi stronnicy. gabinetu zbierają już 
gorliwie pomiędzy swymi. kolegami zobowiązania 
na pów? ną korzyść projektu . nakreślonego przez 
j. iskrę; Co się tyczy krytyki, z jaką stery nieża- 
lężne wystąpią w przedmiocie ministerjalnego pro- 
jektu reformy, takowa nie będzie mieć doniosłości 
dopóty, do óki nie będą znane dokładnie: wszyst- 
kie szczególy samego, projektu. Wszelkie wiadomo- 
ści w tym względzie pozbawione są na teraz dowo- 
dów. co do ich autentyczności, do krytyki przeto 
w tym przedmiocie można przywiązywać jedynie 
względną wagę. Wszelakoż cały świat, z wyjątkiem 
„sfer ministerjalnych, zgadza się pod tym względem, 
że przez samo tylko podwojenie liczby deputowa- 
ngeh, sytuacja stanie; się bardziej jeszcze zawikłaną. 
iezbędność zadosyćuczynienia, oprócz interesów o- 
| gólnych, także prawu liczby ludności do stosownej re- 
prezentacji w ciałach prawodawczych, uczuwąna jest 
tak powszechnie, że nieuwzględnienie takowego przy 
reformie wyborczej, natrafi naopór stanowczy nawet 
ze strony najszczerszych stronników konstytucji i 
| wzmocni znacznie szeregi przeciwników minister- 
stwa terazniejszego. Znaczna liczba polityków jest 
tego przekonania, że interesa właścicieli większych 
dół r ziemskich Są już uwzględnione w mierze dọ- 
statecznej w izbie panów; i;że przeto miesłusznęm 
byłoby, ażeby tenże stan ddszedł poniekąd do;prze- 
wagi 1 w izbie deputowanych. Oprócz tego, utrzy- 
manię systemu grup wyborców liczy w krajach ko- 
ronnych bardzo; wielu przeciwników; niektóre sej- 
my, zwłaszczą. zaś sejm styryjski, oświadczyły ze- 
szłęgo lata wyraźnie, że w. takim jedynie razie 
zrzekną się prawa wybierania deputowanych do ra- 
dy państwa, jeżeli z zaprowadzeniem wyborów bez- 
pośrednich, usunięty zostanie cały system grup, i ' 
jeżeli środek ten uzyska z łatwością na swą stronę 
| większość dwóch trzecich części rady państwa, 


` przyspieszyć rozwiązanie tej przynajmniej 


Lecz przypuściwszy nawet, że projekt reformy wy- 
borczej odpowiada warunkom. powyższym, to i w 
takim nawet razie nie położy. on jeszcze końca 


. wszystkim zawikłaniom. (Nordd. A. Z.) 


* (Kwestja galicyjska.) Wiedeń, 7 marca. 
Deputowany styryjski Rechbauer "usiłował" dziś w 
komisji roztrząsającej rezolucję sejmu galicyjskie 

7 westji, 
zaproponował bowiem projekt do.prawa, w którym, 
na podstawie narad dotychczasowych komisji po- 
mienionej, sformułowane zostały stanowczo wszyst- 
kie ustępstwa, które mają być przyznane polakom 
galicyjskim. Komisja atoli nie okazała zbyt wiel- 
kiej chęci do zaprzątania się wnioskiem Rechbau- 
era. Poleciła ona wydrukować takowy i przystąpi- 
ła następnie w dalszym ciągu do. roztrząsania rezo- 
lucji punkt za punktem, Widocznie nie uważają za 
stosowne rozstrzygnąć kwestję galicyjską zapomo: 
cą komprónisu jednostronnego, i to w chwili, kiedy 


jest na widoku o wiele ważniejsza reforma ogólna. 


Nordd, AZ.) i 


o (Sprawy czeski e). Wiedeń, 7 marca, Dzi- 


wne wiadomości szerzone, są 0 zamiarach mini- 


sterstwa, względem opozycji czeskiej. Podług tych | 


wiadomości, byłoby. jeszcze możebnem zawiązać ż 


' czechami nowe układy, lecz tym razem takowe by- 


poy prowadzone ze stronnictwem młodoczeskiem. 


la zapewnienia tej frakcji przedewszystkiem Sto* | 
sownej reprezentacji w sejmie, mają być, jak Owa | 
zechach 1, 
(w każdym řazie jedynić dla | 
krzeseł wakujących po tych deputowanych czeskich, 
jod deklarację), itak zad, jak. 
również niemcy 0bu tych krajów koronnych mają 
| wywrzeć tam cały swój >y mar 
kujące dostały się członkom” stronnictwa młodocze+ | 
skiego. W takim razie. nowi ke wł aSz DY | 
| respećtive sejmów, | 


da Pester Lloyd, rozpisane ` wkrótce w 
Morawji nowe,wybory 


którzy podpisali znaną 


wpływ, ażeby mandaty, wa- 


natychmiast faktycznie do swye 


i wówczas zostałby uzyskany najważniejszy punkt 
oparcia do prowadzenia dalszych układów. Zdaje 


się, że wiadomości te nie są całkiem zmyślone; albo- 
wiem pisma stronnictwa młodoczeskiego przema- | 
wiają także od dwóch dni tonem bardzo pojednaw- 


czym, Go nie musi być bezwątpienia bez powodu; 
lecz dopóki nie będzie dowodów co do zbliżenia się 
czechów do ministerstwa, dopóty, zważywszy do- 
tychczasowe doświadczenie, trudno będzie dać wia- 
rę wiadomościom powyższym w całej ich rozciągło- 
ści. (Nordd. A. Z.) * a $ za 


* (Swiętowanie zecerów). Wiedeń, 7 


marca. - Podług wiadomości z Pesztu, świętowanie 
zecerów: skończyło się tam z dniem dzisiejszym, w 
niedzielę bowiem nastąpiło porozumienie pomiędzy 
pryncypałami i zecerami, i wszystkie drukarnie pe- 
szteńskie pracują już dziś znowu po dawnemu w 
całym swym składzie. Tu-zaś przeciwnie widoki na 
zakończenie świętowania zecerów są bardzo niepe- 
wne. Układy, które odbyły się w zeszłą środę i w 
których wzięli udział reprezentanci właścicieli dru- 
karń i zecerów świętujących, nie tylko nie dopro- 
wadziły do żadnego rezultatu, lecz nawet zakończy= 
ły się zupełną sprzecznością pomiędzy propozycja- 
mi jednej, a żądaniami drugiej strony; ponieważ zaś 
zecerzy świętujący posiadają Jeszcze na długi czas 
środki do życia, przeto nie prędko jeszcze wiedeń- 
czycy ujrzą swe gazety w dawnej ich formie; peł- 


` nej rozmaitości i materjałów różnorodnych. (Nordd. 


Aż. : 
„*(Meeting serbski). Na meetingu' serb- 
skim, który odbył się 6-go b. m.. w Nowym Sadzie 
(w komitacie syrmiańskim) i który był bardzo licz- 
my, uchwalono wotum nieufności: dla:bana Rauch'a 
4 powodu wzbronienia - przez sejm chorwacki uży- 
wania kirylicy w komitacie syrmiańskim, Następnie 
wynurzono ubolewanie z powodu oddania Mileticza, 
z mocy uchwały sejmu peszteńskiego, pod sąd pra- 
sowy, i uchwalono wotum ufności zgromadzenia dla 
Mileticza. (Norda Ai Z) ” i | 
* (Fundusz do dyspozycji). =Z Wiednia 
iszą do Słowa lwowskiego, że tak zwany „fundusz 
o dyspozycji”, z którego, oprócz kilku gazet wie- 
deńskich, otrzymywała hojną zapomo ę, wydawana 
Awa lata temu We Lwowie gazeta. ukrainomańska 
Ruś, przeszedł kilka dni temu z rąk hr. Beusta w 
ręce ministra spraw wewnętrznych Dra Gisktry. 
Okoliczność ta zasmuciła wielce tych gazeciarzy, 
kiórzy. bronili i podtrzymywali gorliwie, politykę 


specjalną hr. Beusta, kilku zaś zpomiędzy nich stra- 


cilo ochotę do działania w tym kierunku, w jakim 
kroczyła bezskutecznie ukrainomańska Ruś. 

* (Klaczko). Do tejże gazety Ea anaa 
rusożerca, emigrant polski „Klaczko, mianowany 
przez hr. Beusta radcą ministerjalnym, objął już 
swoje obowiązki 1-go b. m. w kancelarji minister- 


okoliczność — dodaje Śłowo— że nominacja Klaczki 
na radcę ministerstwa: austrjackiego została ogło+ 
szona w Wiener Zing: 
*(Wypadki had granieg ćzatno órską). 
Wy padki które zaszły Ssa FAAA Proliki. ni ią 
moy czarńogórskiej, miały podług ostatnich wiado- 
mości daleko większą doniosłość, niż sądzono z po- 
czątku, Dwaj pasterze czarnogórcy staczali z gór 
kamienie na fort pomienióny, skutkiem czego dano 
do nich strzały, przyczemi jeden z pasterzy został 
zabity, Następnie atoli 200 czarhogórców uzbrojo+ 
nych wyruszyło przeciw temu fortowi, lecz ponie- 


waż nie mogli oni uderzyć ma fort, przeto: pomścili 


: spraw zagranicznych. Żasługuje na uwagę ta 
| 

5 na patrolu-austrjackim.. (Nordd. „4,;Z.) 

M z Prusy i Niemcy. >` 

| "* (Sprawy 

 tUacji w Bawarji są ciągte bardzo niepewne. Trzy 
| depesze otrzymane -dzis z Monachjam donoszą w 
istocie, «że hr. Bray „przyjął stanowczo wydział mi: 
nisterstwa spraw zagranicznych”, że, „król przyjął 


tymeżasowo posadę ministra spraw zagranicznych, i 


stała jeszcze pówziętą żauna decyzja”. Te sprzeczne 
wiadomości są dowodem niestałego charakteru kró- 
la Ludwika II. Zawcześmie mówiono 0.ukończeniu 
przesilenia. Telegramy te.jasno dowodzą o waha- 
niach się korony i nowych zawikłaniach wewnetrz- 
nych. (ZaFr.) 

-WOTYi "Francja. 

* (Banki 6). "Paryż, 8 marca. Dziś wieczorem 
PR się z wielkiem:powodzeniem ' w Grand=Hotel 
bankiet, na którym margrabia d Andelarre, prezes 
| środka lewego, miał zamiar zgromadzić. oba środki, 

Wielka liczba członków obu odcieni przyjęła za- 
ptoszenie p.'d A'ndelarre. Wszyscy ministrowie byli 
obecni na tym bankiecie: (La Patr). ° o 

*(Komisja decentralizacyjna). Pa- 
ryż, 8 marca. Na wczorajszem posiedzeniu, komisja 
| decentralizacyjna' zajmowała się: kwestją nominacij 
merów. Rozprawy. nad tym przedmiotem będą oży- 
wione, gdyż wyszczególnione przez prasę trzy: sy- 
stemy'mają za. sobą: pomiędzy członkami komisji 
obrońców z przekonania. Być jednak może, że ko- 
misją zanim oświadczy się co do sposobu nominacij, 
poczeka na. to, dopóki nie będą okteślone rola i atry- 

ucje merów. P. Odilon Barrot i p. Andelarre prże- 
mawiali w tym duchu, i zwrócili słusznie uwagę na 
to, że przed ustanówieniem modus agend, należy 
wiedzieć, do jakiego stopnia mer powinien zgadzać 
ciągle óbowiązki władzy wykonawczej z atrybucja- 
mi municypalnenii. (Nord): * | 

* (Nowa komisja). Mówią o utworzeniu no- 
wej komisji śledczej przy ministerstwie sprawiedli- 
wości, która wyznaczoną będzie do zbadania kwe- 
stji dotyczące robotników. P. Emil Ollivier ma za- 
; miar, jak mówią, powołanie! do tej komisji nie tyl- 

ko publicystów ale i robotników. (Za Py.) o1" 
włochy i Rzym. 

* (Stosunki Rzymu z Francją). Na 
groźbę ze strony hr. Daru, że w razie proklamowa- 
nia nieomylności papieża, Francja odwoła swe woj- 
ska z państwa. kościćlnego, Watykan odpowiedział 
w ten sposób, że kazał rozdać członkom soboru sze- 
mąt przemawiający za użnaniem nieomylności pa- 
pieża. Wyzwanie przeto wystósowane przez fran- 
euzkiego ‘ministra spraw zagranicznych, zostało 


przyjęte formalnie. Zdaje się, że Watykan oburzony. 


jest mocno tem, żę ten właśnie minister francuzki, 
którego Civilta cattolica przedstawiała niedawno 
w artykule o osobach trudniących się polityką, jako 
obrońcę stronnictwa. absolutycznego, potępił obec- 
nie stanowczo dążności tego stronnictwa. Zachodzi 
pytanie, jaki będzie przebieg walki „Wszczętej. w ten 
sposób pomiędzy obu mocarstwami, , Wiadomo, że 
rząd francuzki nie sformułował jeszcze dotąd w spo- 
sób urzędowy groźby co do odwołania swych wojsk, 
lecz poprzestał na teraz na żądaniu, ażeby repre- 
zentant interesów Francji przypuszczony został na 
sobór. (Nordd. A. Z.). : 
*(Nieomylność). Lwowskie Słowo pisze: 
„Zamiar ultramontanów, uznania papieża rzymskie- 
go za nieomylnego, “wzbudza coraz większą opozy- 
cję w całym świecie katolickim. Tak wiedeńska Die 


(biskup panamski). 


dymisję księcią Hohenlohe”, że „hr. Bray przyjął | 


że co do prezydencji gabinetu bawarskiego nie zo» | 


Presse donosi, że z powodu wzmiankowanego uzha- 


nia nieomylności papieża, w Niemczech powstaje 


prawdziwe odszczepieństwo, grożące oderwaniem 
się wszystkich niemców od kościoła rzymsko-kato= 
lickiego. . Odszczepieństwo to, według Die Presse, 
uwydatniło się wyraznie po raz pierwszy w listach 
uczonego teologa, profesora Dóllingera, który naj- 
zasadniej obalił przypuszczenie 0 nieomylności pa- 


pieża; dalej toż samo odszczepienstwo uwydatniło 
się w pismiennych Jeune profesorów teologji 
różnych niemieckich uniwersytetów, a obecnie znaj- 
duje echo w średnich i niższych warstwach ludu nie- 
mieckiego, które za pomocą stanowczych protestacij, 
biorą żywy udział w tej sprawie. W ogóle obecne- 
mu soborowi w Rzymie nie przepowiadają zbyt póź 
myślnych następstw. —Klimat Rzymu stanowczo jóst 
szkodliwy, dla ojców;soboru, Od 8 grudnia, to jest 
od otwarcia soboru w Rzymie, umarło tam już 4-ch 
prałatów: Antoni Monastyrski (biskup przemyślski), 
Mikołaj Bejs (bisknp spirski), Bernard Frascola (bi- 
skup ‘włoskiego miasta Foggia) i Edward Wiskes 
U Hiszpanja. 

* (Książę Mon tpensier). Pewną jest rzeczą, 


bawarskie). Wiadomości: -o sy- | że szwagier królowej Izabelli znajduje. się obecnie 


w Madrycie; *że, jak dziennik Correspondencia po- 
wiada: „wielka liczba ludzi politycznych wszelkich 
odcieni złożyła mu swoje wizyty,” i on oddał wizy- 
tę rejentowi.—Na uwagi poczynione przez hr. Reus 
i p. Rivero, kortezy odroczyły wybór monarchy do 
czasu uchwalenia praw organicznych. (La Fr.) 


Turcja i ziemie słowiańskie. * 

* (Księstwo lennicze.) La France z dnia 
$-g0 marca pisze: Dziennik Turquie umieścił arty- 
kół nacechowany: gtożbami względem . „małych 
księstw łenniczych, które' zamiast '- organizowania 
się wewnętrznie, nadymają ‘się? jak. żaba w bajce, 
chcąc się podnieść dó wysokości wielkich mocarstw”. 
Artykul ten jest zbyt zarozumiały. « Przytaczamyz 
niego jeden z najważniejszych ustępów: „Przeszedł, 
czas,'w którym Turcja pozwalała się łatwo. zastra- 
szać przedstawieniami i gróżbami;: dziś: opartą, na 
swojem prawie rządzi sięw swych sprawach wewnę- 
trznych własnym tylko interesem i ma. słuszność. 
'Tym spósóbemi pomimo żądania mocarsty.. odmó + 
wiła ustąpienia Kandji dla Grecji, ;i powstanie „z0- 
stało uśmierzone; tym sposobem odrzuciła roszcze: 
nia wice króla Egiptu, który zmusżony był poddać 
się pod rozkazy swojego zwierzchnika; tym sposo- 
bem wreszcie potrafiło utrzymać u siebie porządek, 
i zjednać dla siebie: poszanowanie zagranicy”, Jour- 
nal des Ddbats zwraca przy 'tej' sposobności uwagę 
na to, że gaskończycy znajdują się tąkże i nad brze- 
gami Bostoru. Zgadzamy się zupelnie z jego zda- 
niem. 1 

Grecja 
"* (Zmiana konstytueji),.Za Patr z dnia 
$ marca pisze: Znaczna liczba dzienników niemiec- 
kich ogłasza ciągle o Grecji. niepokojące wiadomo- 
ści utrzymując, że król naglony przez ;stronnietwo 
wojskowe: chce dopuścić się zamachu stanu. Wieść 
ta jest. zupełnie mylna. . Król zą zgodą ministrów 
postanowił "przedstawić. izbom projekt, do prawa, 
mający na celu zmianę za wspólną zgodą niektó- 
rych artykułów obecnej konstytucji. Zmiana tą do- 
konaną będzie w sposób zupełnie prawny i przy 
pomocy władz publicznych, 
| wol yV Ka 

"(Powstanie nad Red-River). Kontr-re- 
wolucja, która wybuchła przeciw powstańcom znad 
Red-River, nie miała powodzenia. Osiedleńcy nie 
okazali najmniejszej ochoty do wzięcia udziału 
w tem przedsięwzięciu, mała żaś banda, która wy- 
ruszyła przeciw fortowi Grarty, dla obalenia rządu 
Riell'a, została rozproszoną i częścią wzięta do nież 
woli. Dr. Schulz ratował się ucieczką. Major Doul- 
ton dostał się do niewoli, i obawiają się, ażeby nie 
rozstrzelano go. (Nordd. A. Z.) 


a iw awa wama 


Warszawa, 


f r ons 


dnia 29 Lutego (44 Marca). 
INSTYTUT LECZNICZY PRYWATNY 
DLA CHORYCH SYFILITYCZNYCH | SKÓRNYCH, 
BD-rów Wodowśskiezo i Kadlera, 
ulica, Mokotowska, Nr 1671, 

przyjmuje chorych z tak zwanemi chorobami sekre- 
tnemi, jako też dotkniętych. cierpieniami skóry, jak: 
liszajem, świerzbą, wypryskiem, 1 t. p. Opłata ta 
za utrzymanie, leczenie, kąpiele, etc: wynosi na do- 
bę od. rsr. 1 kop. 50 do rsr. 3 od osoby. 

Ambulatorjum zakładowe, w którem chorzy przy- 
chodni z miasta, otrzymują pomoc lekarską, odby- 
wa się codziennie do godziny 10-ej z rana i od 4-ej 
do 6-ej po południu, w mieszkaniu d-ra Kadlera, 
przy ulicy Nowo-Senatorskiej , pod Nr. 634b. 

Tamże dowiedzieć jsię można o warunkach przy- 
jęcia do zakładu. 

J.. 


KOLEJE ŻELAZNE 
odchodzą: 


Sosnowca i Granicy, pociąg pospiesż- 


: Do r 
4 WORSE., pociąg osobowy o godzi: 


śnie 6 minut $0 rano i i 
a 2. BOSS Do Aleksandrowa, pociag osobowy o godzi- 
a 1 minut 33 po południu i pociąg pospieszny o godzinie 
bę inut 30 rano. —Do "Terespola, pociąg osobowy o godzi- 
A rano. —— DO Petersburga pociąg pośpieszny 0 godzi: 
ki 11 rano i pociąg osobowy o godzinie 11 w nocy. 
, przychodzą: 
o Warszawy: Z Sosnowie i Granicy, pociag 
A zinie 8 minut 51 wieczór 1 pociąg osobowy o go” 
dainie 5 minut 38 po południu. — Z Aleksandrowa, pociąg 
osobowy e godzinie 3. po południu i pociąg pospieszny (ra- 
zem a Granicznym). — Z Terespola pociąg osobowy 0 g0- 
dzinie 5 minut 36 po południu. — Z Petersburga, pociąg 
pospieszny 0 godzinie 5 po południu i pociąg osobowy © 
godwinie 4 rano. 


pospiesz- 


ny 0 god: 


Rozkład jazdy na drodze żelaznej 

warszawsko-Terespolskiej. 
: od dnia 18 (30) listopada 1869 roku. 
odzić będzie: z Pragi o g. 1 po po- 
łudnia; z Miłosny ógn 1 m. 82; (z przyst.) ranae ice 
kie o g. 1 m. 45; z Mińska o g. 2 m: 11; z Mrozów 0 8: 
9 m. 45; z Kotunia-o g. 38m. 18; z Siedlec og. 3 m. 50; 
z Łukowa o g. 4 m. 50; (z przyst.) z Szaniawy o g. 5 m. 
8; z Międzyrzeca o g. 5 m.'41; z Biały o godz. 6 m. 26; 
z Chotyłówa o g. 6 m. 55; — przybędzie do Terespola ò. g. 

wieczór. A i 
coto a wychodzić będzie o g. 7 m. 35 rano; z Cho- 
tyłowa o g. 8 m. 8; z Biały o g: 8 m. 89; z Międzyrzeca 
o g. 9 m. 23; (z przyst.) z Szaniawy o g. 9 m. 51; Z Łu- 
kowa o g. 10 m. 24; Z Siedlec o gi 11 m. 19; z Kotunia 
o g. 11 m. 46; 
ska o g. 12 m. 55; (z 
13; z Miłosny o g. 1 m. 
po południu. 


, 


Pociąg osobowy wych 


e 


4 


przyst.) z Dembe Wielkie o g. 1 m. 
31 -— przybędzie do Pragi o g. 2 


Kolej Fabryczno-Łodzka. 


Pociąg Nr. 1, wychodzi z Łodzi o godz. 12 min. 23 przy- 
bywa do Koluszek o godz. 1 m. 10 i tam spotyka się z per 
ciągiem osobowym drogi żelaznej METRA EE ej. 
"Podróżni pociągiem tym udający się, przybywają do say: 
wie o godz. 9 wieczór, a do Wroclawia o godz. 12 m. 
Udo Nr. 2, wychodzi z Koluszek 0 godz. 2 min. 35 
przybywa do Łodzi o godz. 3 m. 382. Pociąg ten łączy się 
w Koluszkach z pociągiem osobowym drogi żelaznej Warszaw- 
sko-Wiedeńskiej, wychodzącym z Sosnowie jo godz. 7 m. 80 
rano. Podróżni pociągiem Nr. 1 przybywający do Koluszek 
‘o godz. 1 m. 20 łączą się z tymże pociągiem drogi żelaznej 
Warszawsko- Wiedeńskiej, przybywają do Warszawy o g: 5 
m: 38 po południu, a do Aleksandrowa o g. 7 m. 20 wie- 


<zorem. o Woda r at 


Poczty odchodzące z Warszawy. 
Codziennie: 


Do Radomia o godzinie 10 rano, omnibus; — do Lublina 
o godzinie 1 po południu, kareta;—do Łomży o godzinie 2 
po południu, kareta;—do Lublina. o godzinie 6 po południu, 
omnibus;—do Sochaczewa O godzinie 6 po południu, omni- 
bus;—do Radomia o godzinie 6 minut 30 po południu, ka- 
reta. Oprócz tego wyprawiana zostaję: 

W Poniedziałek. Do Piaseczna o godzinie 12 w połu- 
dnie, wózkowa, 

We Wtorek. Do Radomia:o godzinie 6 po poł., karetka, 
do Zamostia o godz. 10 rano, wozowa; — do Kowna, o 
godz. 6 po poł., wozowa. 

NŚ Ć A 
K aleęnda nz. 

W sobotę 28 lutego (12 marca), — św. Grzegorza pap. 
Słońce wsch, o godz. 6 min. 24; zach. o godz. 5 min. 57. 

W niedzielę 1(13) marca, — św; Nicefora bisk. — Slob- 
ce wsch. o godz. 6 min. 22; zach. o godz. 5 min. 59. 

W poniedziałek 2 (14) marca, — św, Matyldy krółowej 
wdowy. — Słońce wsch. 0 godz. 6 min. 19; zach, o godz. 6 


min. 0, 


Stan pogody: 


; PMA e a ei 
Dziś a rana zimna ~ 1001 R: óli 1 x raut. log.1 po poł, 


i W czoraj. | 

Barometr w milimetrach 740-9 83 
Termometr Reaumura . $ s — 8.6 | —=1.98 
Bton nieba 5 5 . .| pogodny. pochmurny, 


z Mrozów o g. 12 m. 21 po połud,; z Miń- | 


Widowiska. 


WIELKI TEATR. — Dziś, w piątek, opera tragiczna 
w 8-ch aktach, Norma; przez artystów włoskich; abona» 
ment zawieszony.— Osoby: Sever, prokonsul rzymski w Gee 
lji—p. Carrion; Orovez, arcykapłan Druidów — p. De la 
Torre; Norma, jego córka, arcykapłanka — pani Carlotta 
Marchisio; Adalgisa, kapłanka w świątyni Irminsula— pae 
ni Barbara Marchisio; Klotylda, poufała Normy— panna 
Rybicka; Flavio, przyjaciel Severa — p. Cieślewski. — 
Jutro, w sobotę, Widowisko bezpłatne: Tańce Perskie; 
2.gi akt opery Orfeusz w Piekle; Divertissement, Kan- 
tata. — Wczoraj, we czwartek, dawano dramat Kupiec 
wenecki, było osób 771. 


TEATR ROZMAITOŚCI. — Dziś, w piątek, komedja 
w 1 akcie, Partja pikiety. — Osoby: Barón de Rouhefer- 
rier—p. Rapacki; Anatol, jego syn—p. Kwieciński; Mer- 
cier—p. Ostrowski, Rózia, jego córka — panna Zółkow- 
ska; Notarjusz, przyjaciel Merciera — p. Adler; =komedja 
w 3-ch aktach, Wanda. — Osoby: Oliwa, były marszałek 
szlachty. — pan Zółkoweki; Elżbieta, jego córka = pa- 
ni Niewiarowska; Władysław, ich syn— p. Tatarkiewice; 
Dalja— pani Modrzejewska; AMons — p. Szymanóweki; 
Wanda — pani Przedpełska; Woiński, doktór — p. Grzy- 
wiński; Urszula, pokojówka-—panna Micińska; Służący— 
p. Jejde. — Jutro; w sobotę, komedja Wanda i obrazek 
Dwa wesela. i 


W SALI RESURSY OBYWATELSKIEJ. — Jutro, w so- | 


botę; odbędzie się Koncert Aleksandra Zarzyckiego. — 
Początek o godzinie 8-ej wieczorem. 


GABINET ZOOLOGICZNY (w pałacu Kazimierow- 
skim). — Otwarty w Niedziele i Czwartki. 


MUZEUM SZTUK PIĘKNYCH (w pałacu Kazimierow- 


skim), w pawilonie na lewo, we (zwartki i Niedziele bez- 
: płatnie, od godz. 10-ej rano do 2-ej po południu. 


WYSTAWA TOWARZYSTWA ZACHĘTY SZTUK PIĘ: 
KNYCH (w hotelu europejskim). — Codziennie, od godzi» 
ny 10 rano do wieczora. — Cena wejścia kop. 15; w nie- 
dzielę zaś i święta kop. 5. 


TEATR MAGICZNY (przy ulicy Miodowej Nr. 490 w 
domu Lessera).— Nieodwołalnie ostatni tydzień. — Jutro 
i codziennie, profesor Levieuw Galeuchet zwany czarno- 
księżnikiem Wschodu, będzie miał zaszczyt dać Wielkie 
przedstawienia magji i magnetyzmu. — Cena miejsc: 
pierwsze pięć rzędów krzeseł po kop. 65; pierwsze miejsce 
40 kop., drugie miejsce 20 kop. Początek o godzinie 7 i 
pół wieczorem. 


W DOMU GRODZICKIEGO (na Krąkowskiem-Przed- 
mieściu w lokalu zajmowanym poprzednio przez cukiernię 
Grohnerta),— Dziś i codziennie, będzie się okazywać przy- 
była do Warszawy Dziewica olbrzym „Flora”', piękność 
reńska z kolonji nad Renem. — Widzieć można codziennie 
od godziny 11 rano do 9 wieczorem. — Cena miejsc: 1-sze 
kop. 80 i kop. 5 na ubogich, drugie kop. 15;— dzieci do 
lat 10-u płacą połowę ceny. 


„ALRAZAR (przy ulicy Królewskiej). — J)ztś i codzien- 
nie, przedstawienia izraelskiej trupy dramatycznej, 
w języku niemieckim: — Początek o, godzinie 7'/, wie- 


czorem, 


* Wyjechał z Warszawy: gubernator warszawski 
jenerał - major baron Medem, do Petersburga. 


|] 

” Dnia 26 (10) b. m. i roku, chorych w 8-u cywilnych 
szpitalach; przybyło 83, wyzdrowiało 40, umarło 6, po- 
zostało 2204 (mężczyzn 1058, kobiet 1051) z nich w szpi« 

talu starozakonnych mężczyzn 191, kobiet, 176, 


"Dnia 26 (10) bież. mies. i roku, urodziło się: chrze- 
ścjan: płci męzkiej 6, płci żeńskiej 7; starozakonnych: 
płci męzkiej 4, płci żeńskiej 3, razem 20; —zawarło 
śluby małżeńskie: par: chrzęścjan 2; starozakon- 
nych 
Nęczmień.-::5.2aa2 00. pre ! 

wl RNS S PELT T E OWAK | 


3; — umarło: chrześcjan: přr-i męzkiej 5, płci 


„żeńskiej 6; starozakonnych: płci męzkiej 3, płci żeń- 
skiej 3, razem 17. 


Á‘ 


Geny Targowe. 
dnia 26 Lutego (10 Marca) 1870 roku, 


moze z Z w z 0 0 Prz 


| 


Czetwert Korzec od — do 


- RODZAJ PRODUKTOW ALLO 089 
sogo -_ |rsr. kop. | ruble sr. i kopiejki 


a 


PRGONIGR ahs bo Ve AR d, IL 


10 64, 5 10 6 65 

ZEOG taa asza E E e 6 24 , 3 82, (3. 90 
i 5.;28 | -$ |15 3 30 

i 3 60 | 4.15 | 2 25 
Gróch polny .. ..:0..-..%: | 6 — | 3-180 i 8 75 
| Kartofle OAKITYI „.BIOJOKOA. |- ajsbrpom jisniy tarto 


Pod siana od kop. 39 —37Y,. Pud słomy od kop. 25 — 26/3. 
Dowozy: Pszenicy 257; Żyta 171; Sęczmienia 114; 
Owsa 286 czotwerti. 


= ZN a 


KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 
dnia 27 Lutego ái Marca) 1670 r. 
Ządano | Płacono 
Re. | K, | Rs, | K. 


78 
82 


MONETY. _ 


Pół-Imperjały Rosyjskie . 4 
Dukaty Holenderskie nowe ważne. . 
Frydrychsdory Pruskie z 
Pruski kurant za 100 tal. 
" PAPIERY 
(boz wartości kuponów ` 

Obligi Skarbu .za rs. 100. Losowanie 
Bilety Skarbu Król. Pol. za rs. VO . .. 
Obligacje cząstk. zr. 1835 po złp: 500 za 


sZ QenolHEOMHTW 01% AT R PE 
Oertyfikaty Banku na Oblig. cząstk, l; A. 
po złp. 300 za sztukę ... . . | — — 
Lit. B. po złp. 200 za sztakę z kupon. — 25 
sj s 10, bez kuponu + | — 
Listy Zastawne II-go Okresu Serji 1-ej 
PAE TEA Y 24 7 rmarartzkoso a HILDE 8a 
Listy Zastawne II-go Okresu Serji 2-ej | 
m MTOGYY SITU aa WA 80 
Obligi Towarzystwa Kredyt. Ziemskiego. |100 17 
Listy likwidacyjne za rs. 100*) : .. . .. | 76 69 
Dowody Kom. Centr. Likw. za rs. 100 . | 40 
5 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1854 za 
ra:1180 1, 101516950 1,0(304]0 3] 27 15 
6 pożyczka rosyj. Stiglitzą z r. 1855 za 
EEA EE i SE EN E af SDA — 
Bilety Banku Ces. Ros. zr. 1860 za rs, 
OPORNI TZS 90 50 
Metaliki Lutowe za rs. 100. `, 50 
no Bierpniowe za ra. 100. ©. . — — 
Rosyjska pożycz. prem. z 1864 rs, 100 156 — 
n: rw. gy 218668. 100 157 ~ 
50% Listy Zastaw. Rosji . . . . . . |109 6T 
Akcje Głównego: Towarzystwa Rosyjskie- 
'go dróg żełaznych ra. 125 . „Ek — a 
Obligacje Głów. Tow. Ros. Dróg Żel. po 1 
frank. 2,000 zą ra. 100.. ... .| -- w 
Akcje Drogi Żel. War.-Wied. za sztukę. | 70 — 
Obligacje Drogi Zel. War.-Wied. po fr. 
500 za sztukę vos « «0.5. | — -4 
Akcje Drogi Zel. War.-Bydgoskiej za rs. 
ierni E aa AA TE = 
Akcje Żeglugi Parow. Kraj. rs. 106 . .| - 
Akcje Drogi Żel. War.-Terespolskiej za | * = 
FB lOO orrn a 4 64 0 pHa ad 
Obligacje Kolei Zel. War.- Terespolskiej, | — = 
Akcje Drogi Zel. fab. Łodzkiej rs. 100 . |104 WY, 
WEXLE. 
Berlin . . . 100 Tal. 2 m. |120 31)/ą 
» . ONEJ k. ti : 30 
Wrocław . . PA! 2m.| — | — | — = 
Giańsk ^h 5 13070,0115, j2m | — - [120 | 30 
Hamburg . . 300 B. Mk. |2 m. |188 | 75 |183 | 45 
Londyn. . . 1 Ft. St. 3 m. 8 | 28 8 | 27 
Paryż. + + 300 Frank. l2 m. | 98 | 65 | - = 
Wiedeń. . 150ZŁW A. |2 m, |'g9|—| | — 
Petersburg „. 100 Rsr. 3 m, | 98 | 75 | 98 | 50 
s z Kite k. t. |100 I 
MRES E 0) sy. 159 F m. | 99.) 25 | 99 | — 
% PA PEPSI ANĄ k. © - - — 


* Wartość kuponu bież. od Listów Zastawnych rs. — k. 867, 
z „ od Listów Likwidacyjn. rs. 1 k. 11g. 


” » 


KURSA TELEGRAFICZNE 
'Ajentury Rudolfa Okręt 
z Berhna, d. 26 Lutego (10 Marca) 1670 r. 


Z BERLINA. żądają | płacą 
Bilety Banku Rosyjskiego. net e 74th 
Weksle na Warszawę . PAT PORÓW 143/ 
5 Petersburg 3 tygodn. . . « . . 823% 
3i w» 3 miesięczny +... . | erg 
> Londyn 3 S ETE ETS 624/7 
A Paryż 2 A PAE 2 | 81/4. 
A Hamburg 2 RE SEA 151%, 
mo Wiedeń 083, Hi, pł 815, 
40/, Listy Zastawne . c- osie « w s » » 691/ą 
Mac si. BikWidacyjne: jai a los a sd Ń 56% 
4%, Obligacje Skarbowe . . . AYO 69!/ą 
5% Listy Zastawne Ruskie. . . « e s 881/, 
5-ta Pożyczka Stieglitza „ © © » + '* »* . 67 
5040,» © Rus. Ang. zr.1870.. - «: . . 8314 
5%4 10.3, Premiowe „186% . + - . . 119%4 
5% 20 ” PR PAIR SEP OCH RE 119, 
Akcja dróg żelaznych Wielk. Towarz. |. , , 93% 
R DŁ By Warsz.-Wiedeńskiej , , 571 
4 b ” erespolskiej . | 89% 
G naD Fabryczno-Łodzkiej +. 4: 79; 
Obligacje Dr. » Warszawsko-Wiedeńskiej 831 
om», » Terespolskiej 5 Só: | 8114 
Żytó w miejscu | » 4-4 ray h „0, 0, 441, 
„ DA dostawę. « „ .. , p aia | 443), 
Z WIEDNIA. i 
Weksle na Londyn. oS, S , „, A N 124 19 
» PAJE OJER pijon Sy, 49 20 
wi Hamburg 1559, owon iay 7 91 80 
Akcje Banku Kredytowego «4 4: 6: . 280 :— 
» » Anglo-Austr. . + /« . waj 360 50 
Pożyczka Narodowa - + « « « « 4, . 7129 
BOMBA, OW BASNE A DMA 243 60 
Logy |zirokus1B601:7. (wyw Tbuq „5, | 98 — 
U wir AGBA ryan że sou AA „wj 24156 119 56 
KURA) ‘i Z PARYZA, 4 
enta 8% . Ri NANA re RÓ 
Ronta Włośki 2508 NEO Ne er e | ce: 5 
Akcje Kredytu Ruchomega . . .- OKB —- 
| Z LONDYNU. 
3% Papiery (Consola) + «12: «ue wa 92137, 
a AWAKE DATY ROOT EA 


y 


"A 


UWIADOMIENIA PRZY WIŁEJE. 


SAABJIEHIA H NPABAJLEFTA. 


N. D. 1724: Dyrekcja Szczegótora -x 
T owarzystwa Kredytowego Ziemskiego 
w” Warszawie, ” p 


aeriana Członków Towarzystwa Ró. S 
o. Ziemskiego iż pożyczka Towarzy- 


si © obciążajaca niepodzielnie; 
Dobra Drzazgowa Wola w Powiecic Brze- 
Żińskim w sumie rs. 5,885, ma w przyszłości 


obciążać niżej wymienione realności w wy” 


sokości sum, poniżej pomieszczońych. ' 


-*1. Dobra Drzazgówa Wola w Powiecie 


Brzezińskim w sumie rs. 3.550. 


=. 2. Dobra Cieniawy w Powiecie Brzezińskiim | ł 


w sumie rs. 1.835 
Zarzuty, jakie przeciwko obciążeni w <po* 


"wyższej wysokości dóbr tu wymienionych 
czynione być mogą seek st ysi kz: | 
rozstrzągane będą, jeś nie, a e R. 
do Dyrekcji Głównej s ec 


lub do Dyrekcji Szczegółowej w ciągu tygo- 
' dni czterach, licząc „oddaty piniejszego ogro: 


szenia. 
Warszawa d. 3 Lutego (9 Marca) 1870 r. 
s oz st Mejer, 
Pisafza, . łowikowski. 


+ OTWARCIE: SPADKÓW. 
* OTKPALTIE HACJTBIOTBA. .. 


GK INSWO AET 
- N.D. 1682. Rejent Kancelarji Ziemiańskiej 


- Gubernji ę Warszawskiej w: Warszawie, 
Po nastypionej śmierci: ¥ 
1. W dniu 26 Września (8 Paździępojka) 
1869 r. Władysława Herkner, wierzyciela sumy 
rs, 3,000 na nieruchomości /Warszawskiej „Nr. 
peb „przez zastrzeżenie z aktu Nr. 40 na mar* 


ginesie działa TV uczyniońe do zabezpieczenia- 
afiej, dlo której przywiązane. jest ścieśnienie: 
w dziale III również przez zastrzeżenie z akty > 


Nr. 40 na marginesie objawione. 


2. W dniu 3 Sapa , 1860_r. Zofji z Brze- 


zińskich Kierzkowskiej, wierzyciefki sumy rs. 
843 kop. 75, z większej rs. 3,750 mieszczącej 
Się, w dziale. IVspod'Nr. 15 wykazu na nieru- 
*chomości Warszawskiej Nr, 496 ubezpieczonej. 
3. W dnid 22 Października (3 Listopada) 
1869 r. Teodozji Marji Stępezyńskiej,_ współ- 
+» wierzycielki sumy rs. 3,560, z większej sumy rs. 
3,750 w dziale IV pod Nr. 18 wykazu hypote- 
cznego dóbr ziemskich ©szkowice z Okręgu 
Brezińskiego intabulowanej pochodzącej. 
4. W dniu 29 Czerwca (11 Lipca) 1869 r. 
Józefa Kubickiego, współwłaściciela nierucho- 


4 


mości Warszawskiej Nr. 975 czyli jatki rzeźni- * 


czej Nr. IX część tejże nieruchomości stano- 
wiącej, współwierzy ciela sumy rs. 1:650.w dzia- 
le IV pod Nr. 11 nieruchomości Warszawskiej 


“Nr. 1106 intabulowonej, wierzyciela? sumy rsr. 3 
11, wierzyciela sumy rs. {600 pod. 
Nr. 12i współwierzy ciela sumy rs. 300 pod Nr. 


600 pod Nr. 


13 w dziale IV na nieruchomości Warszawskiej 


Nr. 1001b. ubezpieczonej, toczy się postępowa»: 


g adkowo, do ukończenia którego, wyzną- 
š mak, jest termin na dzień 2 (14) Czerwca 
1870 r. w kancelarji kypotecznej u podpisane- 
Bo 3 Stanisław Jasiński. 
Zrazień orni pigia ta DI 
N. D, 1685. Pisarz Kancelargi Ziemiańskiej 
w. Warszawie. 
-ico Z powodu nąstąpionej śmierci Estery z Wai- 
„dandów Sternfeld wdowy, wierzycielki sum rsr, 
6,000 na dobrach Jarochowo i rsr, 690 na.do- 
1 brach Prądzew z Okręgu Łęczyckiego (zabez= 
pieczonych, otworzył się spadek, 
„którego wyznaczam termia na dzień 5 (11) 
„Czerwca 1870 r. w Kancelarji Ziemiańskiej w 
j Warszawie, 
Kuczyński. 


N. D.1 709. Rejent Kancelar Żiemańskiej 
w Warszawie, 

/Ż,powodu nastąpionej w dniu 13 (25) Lipes 
1868 r, śmierci Kmilji z Porazińskich Sadow- 
skiej. współwłaścicielki nieruchomości w War- 
szawie pod Nr: 4113 położonej, oraz w dniu. 31 
_Maja 1869 r. Juljana zyc urowskiego wierzycie- 

> la. sumy rs, 1,200, w dziale IV pod Nr. 39 wy- 
kazu hypotecznego dóbr Wtoczyny w okręgu 

Orłowskim położony: ch, intabulowanej, otwo- 

rzyły się spadki do regulacji których w mój 

kancelacji OZNACZAM termin na dzicń 8 (20) 

Sierpnia 1870 r. W torminie więc tym, wszyscy 

interesowani zgłosić z Maj Pe d prokluzją. 

P PONE E NE E aa E T E 

N. D. 1121s- Pisarz Kancelarji Hypotecznej 
w Warszawie. 

Z powodu nastąpionej śmierci RE SE 
biów Górowskich, Baronowej AT a Ma 
Seicielki ewikcji w dziale IV pod Nr. 5 wy m 
hypotecznego nieruchomości w Warszawie p: 
„Nr, 364A. i Nr. 2621 położonych zabezpiecze” 
nej, toczy się postępowanie spadkowe €o t 
kończenia którego wyznacza się termin na 


KLIF 


do regulacji 


$ 
$ 


f 


sumy rs. 


479 


OGŁOSZENIA URZĘDOWE — OGNNIAMDNGIA ODDABJENIA. 


` 16 (28) Maja 1870 r. w v kanęelarj hypotecznej 
gubernji Warszawskiej, gdzie wszyscy intere- 
senci zgłosić się winni z prawami swemi pod 


reklu 
r raara d. 10 (22) Paźpziernika 1869. 
Hube. 
N. D. 24. Rejent Kancelaria Ziemańskiej 


„w Lublinie. 

aśiedktifi iż z powodu śmierci: 

1. Cecylji z Kosseckich Lubowidzkiej .. 
wierzycielki sumy rsr 742 kop, 80 z prócen- 
tem, z większej sumy rsr 3,736 k. 80, przez 
ostrzeżenie ad Nr. 10 działu Ill wykazu by- 
| potecznego dóbr” Krasnobród na prawie do- 
żywocia Paulinie Hr. Tarnowskiej służącem 
zaj Śr s 

2. Eleonory z Gagatkiewiczów Ziemięckiej 
świerzycioki w rs. 6,000 na dobrach Stryj- 
naw Powiecie: Krasnostawskim pod Mr. 75 
działu IV bypotekowanej. 

3. Elzbiety z Wyczołkowskich Kamińskiej 
wierzycielki 40 Sii kwoty 300 rs. na nie: 
ruchomości w Lublinie pod Nr. pol 370i 
301 a hyp. 23 Gp nej, w dziale IV wyka: 
nę riyri 4 Nr. 4 lit. k. ubezpieczo- 

Ji 

 OQtworzyły 'się spadki, do - uręgitlowania 

órych termin na dzień 1 (13) Czerwca 1370 
r. pod prekluzją wyznaczonym został.. 

_ Lublin d. is (30) Listopada 1869 r. 

Feliks Wasiutyński. 


pA D, 1 725, Pisarz Kancelarji Ziemańskiej 
i w Łómży, ” 

Z gowa nastąpionej śmierci: 

1. Witolda Doliwy' współwłaściciela Mi ts. 

m50, 750 pod Nr. 9 rs. 1,350 pod Nr. 17, rs. 

7,500 pod Nr. 22 i rs. 2, 850 pod Nr. 23 w dzia- 

„le 1V na dobrach Kumelsk ubezpieczonych. 

` 2: Balbiny z Babskich Narbutt wierzycielki 

19,500 w dziale IV pod Nr. 27 na 

dobrach Kossaki Penikły stok lit. A ubezpie- 


| czonej, otworzyły, się spadki do uregulowania 


rych termin na d. 24 Sierpnia (5 Września) 
1870 r: pod pfêkluzją oznaczony sery w kan- 


i egi słoma Pisarza.... t 
o 


mża d. 12 (24) Lutego 18708 Y 
A. Dunin. 


NID: 27. Pisarz Kangelarj Ziemańskiej 
, w Łomży. 
Podaje do powszechnej wiadomości iz z powo- 


du śmierci. 


Karoliny z Wadołówskich Składowskiej | 
współwłaścicielki dóbr Popowo Pruskie sta- | 
ny E. 

2. Napoleona Laudańskiego współwłaściciela + 
"sum rs. 75 na dobrach Gardlino Dąb D. w dzia- | 
ile IV w Zlewkach do Nr. 7, rs. 2,700 w dzialę 
IV w Zlewkach do Nr. 7 na dobrach Lisy, rs, | 
450 w dziale "TV w Zlewkach do Nr. 9 na do- 
brach Gogdy Możdżenie rs. 750 w Zlewkach 
do Nr. 1i rs. 750 w Zlewkach do Nr. 3 działu 
TV na dobrach Czaplicę Osobne A. oraz rs. 900 ] 
irs. 324 kop. 45 w dziale IV w Zlewkach do 4 
'Nr.'7,na dobrach Szezepanków. „zabezpieczo- 
„nych. 

3. Jana Rakowskiego właściciela dóbr Raci- 
bory Jurgi i l 

14. Fortunata Łąckiego właściciela dóbr Choj- 
ny Smisie oraz: współwłaściciela sumy rs. 180 | 
w dziale IV w Zlowkuch do Nr. 7, 8 i 23 nie- 
mniej pod Nr. 51 na dobrach Zaremby Jartuzy | 
zapisanej odkryte sę postępow: ania spadkowe | 
do zamknięcia których termin na dzień 27 Ma- 
ja (8 Czerwca) 1870 r. przed podpisanym pisa- 
rzem oznaczony został. 

Łomża d. 15 (27) Listopada 1869 r. 
: A. Dunin. 
> —— MAN i LLL LL 
N. D. 26. Pisarz Sadu Pokoju 
i w Sieradzu. 

Z powodu nastąpionych śmierci: 

1. Izraela Kempińskiego, właściciela nieru- 
'chomości w mieście Sieradzu, pod! Nr. 8 sytu- 
fps oraz wierzyciela hypotecznego sumy 

2,000, na nieruchomości w mieście: Sieradzu 
p Nr. 511 sytuowanej, w Dziale IV wykazu 
hypotecznego pod Nr. 5 zabezpieczonej, 

2% Matyldy z Jaworskich Kolińskiej, wła- 
ścicielki nieruchomości w mieście Złoczewie | 
« podźNr. 11 położonej. 

3. Karola Mitelsztódt, wierzyciela bypote- . 
cznego następujących sum: a mianowicie: rs, 
1,200, rs. 180, rs, 30 rs. 1 kop. 7!/, zabezpie- | 
czonych w Dziale IV wykazu hypotecznego ! 
pod Nr. 2, na nieruchomościach w mieście Sie- 
radzu pod Nr. 402 i 29/30 sytuowanych. 

4. Pamfiła Wasilewiezą Połumozdużnowa, 
wierzyciela hypotecznego sumy rs. 1,650, na 
nieruchomości w mieście Sieradzu pod Nr. 415 
w Dziale IV wykazu hypotecznego pod Nr. 6 
„ubezpieczonej. z 

Otworzyły się spadki, skutkiem czego toczy 
się postępowanie spadkowe, stownie więc do 0- 

bowiązujących przepisów prawa hypotecznego, 
tak względem przepisania tytułów własności , 
Powyż wymienionych nieruchomości,- jako też 
względęm przepisania wyszczególnionych sum, 
wyznacza termin prokluzyjny do uregulowania 
tych spadków „przed Pisarzem Sądu Pokoju w. 
Sieradzu, w miejscu posiedzeń tegoż. Sądu w. 
mieście Sieradzu na dzień 1 (13) Czerwóa 1870 j 


r. goda. 10 z rana, a zarazem wzywa interesan- 
tów, ab; w terminie tym pod skutkami prawem 
oznaczonemi, stawili się w miejscu oznaczonem 
a dowodami legitymującemi ich do spadku. 
ea dnia 18 (30) Listopada 1869 roku. 


W. Porczyński. 


pa D. 20. ‘Pisarz. Sąau Pokoju 
w Mławie, 


Po śmierci Dawida Bimberga wierzyciela su- 
my rs, 67 kop. 50w dziale [IV pod Nr. 15c. na 
części wsi, Bojanowo, Gwoździe lit. A, w okrę- 


gu Mławskim hipotekowanej otworzył się spa- 


dek do uregulowania którego, termin prekluzyj- 
ny na dzień 18 (30) Czerwca 1870 r. w kance- 
larji hipotecznej w Mławie wyznaczam. 
Mława d. 20 Listopada (2 Grudnia) 1869 r. 
W. Czerwiński 


N. D. 23. , Pisarz Sądu Pokoju 
, w Biełgoraju. 


Z„powodu śmierci Josfa Goldman / właścicie- 
la nieruchomości w mieście Tarnogrodzie pod 
Nr. iogłasza . się postępowanie „spadkowe; do 
uregulowania. którego oznaczam termin w mej 
kancelarji na „d..1 (13) Czerwca 1870 r. pod 
prekluzją. 

Biełgoraj d. 18 (30) Listopada 1869 r. 
Smoleński. 


N.D, 1722. Pisarz Sądu Pokoju 
w Suwałkach. 


Po nastąpionej śmierci Ayzyka Fajngold 
właściciela nieruchomości w m. Augustowie 
toczy się postępowanie spadkowe. Wzywa 
przeto wszystkich, prawo do rzeczonego 
; spadku roszczących aby w terminie półrocz- 
nym, stawili się osobiście lub przez pełno- 
mocników wraz z dowodami. 


Suwałki d. 18 4 4 (2 Marca) 1870 r. 
Mastelski. 


U 


LICYTACJE. - 342 — TOPTH. 


N. D. 1698. Bapmacokaa Kasennuaa 
tlu tama. 


OówaBAneT*, uro 9 (21) Mapra 1870 r, B% 
12 uac0B% AHA, -Bb TOpCOBOND IIpucyreTBim 
Iarars, Uponakegeum Óyqyrr użycTukie 
roprm, Ha OTĄAUY B% apeHqH0e coxepmanie 
cpokou» -ch 2U Mapra (1 Anpsaa) 1870 r. 
BUpeqb HA 3 TONA, ĄBYX» HOWBINENIŃ B'b q0- 
us M 1318 3aHaTONB, B> Bzybuie Ka3Hal upa 
yanuy HOBsifi-UBBTR DpacHo1OseHHOMB, a 
uMENHO: 

1) JlaBku Ch oómnupH0to KOMHATOW, NAKA- 
mepouB H MOrpeÓ0M%. 

2) Ilorsnienia Ha 8:M5 əTawb coCTOAMA- 
ro 43% 4-X'b ROMHUTh Cb KYXHEIO, OCOÓBIM% 
1epĄaROMP, HOrDPEÓOM% A UYJAHOMN%. 

Topru sru uagaTbi ÓYKYTAB OTB BBIpyuaC- 
Maro NO Hacroanmiee BDpeMA ĄOXOĘA, To CTR 
Ha IABRY OTŁ 585 p. Ha NoMkiieHie Æe 0T% 
425 p. OĄHOrOJMYHOK UAATKI. 

O aPYTAX% TOPrToBBIX% yCAOBIAX%, KOHKY- 
peHTbI MOTYTŁ OCBKĄOMATLCA €KEĄHEBHO B% 
OrqżieHiu TocyqapcTBeUHBIX%» HxynmecTB% 
Rasenuoń Mazars, '3a uckatrodeHiewb upasg- 
HM1AHMX'b M TAÓeIBHBIXb XHEx. 


uj * 


* 
Izba Skarbowa Warszawska, podaje do po - 
b panthi wiadomości, że w dniu 9 (21) Mar- 
car. b. 0 godzinie 12 w południe w salj licy- 
tacyjnej Izby Skarbowej, odbędzie się gło- 
śna in plus licytacja, na wydzierżawienie od 
dnia 20 Marca (1 Kwietnia) 1870 r. do dnia 
19 Czerwca (1 Lipca) 1873 r, dwóch lokali 


jw domu Nr. 1316 zajętym w administrację 
Skarbu przy, ulicy Nowy Swiat położonym, 
to jes 


1. Sklepu z obszernym pokojem, pakame- 
rem i piwnicą. 
2. Lokalu na 2-m piętrze, BAZA JĄ COgO 
NĄ z czterech pokoi z kuchnią, oddzieluą gó 
rą, piWnicą j komórką. 
Licytacja rozpoczętą będzie od sumy wy- 
równywającej pobieranej dotąd z tych lokali 
opłacie, to jest za sklep rs, 535, za lokal zaś 
rs. 420 rocznie. 
O innych warunkachinteresowani powziąść 
mogą wiadomość w Wydziale dóbr Rządo 
gear Izby Skarbowej, w godzinach bióro. 


r. Baptnasa despana. 24 paa: 1870 r. 
y okonausz VupasAatOM Aro, 
Bapou% na 1 R OPEN i 


a CD. 106: pojawić dinb IWA | 1305, Vnpassenie Sana jnażó 
Ioumoaaeo OKpijsa. 

QówaBaneT» cas%, aro 9 (21) Mapra 1870 
roja, Bh 12 44COBB BB NOAĄCHb, BP UpACYT- 
crBiu.cero VupaBacnia, Bb H04TOBOX% JOMB 
Bb Bapiuash ua Bapenxoń naomaxi, ÓYKYTŁ 
tponsBeqeRkI Topru 3a ONEWATAHHKIMK CYDTY- 


P 
Yan 40 8 nyg. no ONŻARK 


HEMD OÓaBAERIAMN, HA NOCTERY NAA, KOME 
aapia -Yy JABLeHİA < Banararo. klowrosara 

Oxpyra. u Bapurapckaro Ilourammą) ch. 9:(21) 
Mapra 1870 ropa. no 1 (13) lusapa 1871 -ro- 
KA, BEEE, CABAYNIAX% UPEĄAMETOBŁ: 

Ouaujenuaro pBnHaro MaCAa Kb JaXUAN%, 
A ouTęiefń K1.0HBIN%, CTEAPHHOBBIX'B M CAAB- 
HhRIX% CBhyeń, A TARME NAOLIERR M XAMIAJK 
NAA MIAOMKHAUIH, 

Km roprax% .npeqno10%e8RL nuwe OÓOSHA- 
HEHHBTA JYB PBI; 

a OĄHO"Be1DO OYMIĄEHHATO PHKUNATO macta 
3 sa T ai 

da <Ojyri% apurnH% onruneti RS MAMI" 
Aanb 43/4, Ron. 

da OXUS Ityq%' CAALHLXG CHKYC 6 PYo 
981/p RO 

34 OĄUHTMYĄ* CTeApUHOBBIXE ostaejih i 
pyó. 97 kon. 

Qa OĄHY NAOIKY HAAHTYKO CA1OMK KŁ ma- 
atonnuaanim 1334 Kon. 

i Ba ORAY aunaąky: TOWE HaxNTYIO catok 
KR ULMOWNAANIM 5 Vą:KOM.U'0T% STHX% 4BAK 
HA4ATBI ÓYKYT* TOPTHA. 

JjocraBAeWKBIE ze NOĄPAXAKOM% KB MI- 
AIOMUHANIA NAOMIKA H JANTAJEM, NONG MIXO- 
MARANIM, -+ ÓYAYTD MMD OÓpaTHO, NpPHHATHI, 
KAK'b ero COÕCTREHHOCTH. 

Boxsże noxpoĝuma cBbABHÀA 00%, 3TON% 
U0npaqh, H3AOJKĘHBI, Bh TODTOBKIX% yCAO* 
BiAX'b», KARORbIA MOTYT%. ÓBITŁ PA3CMOTD'BEBI 
M UDO4TEHBI EWCĄHEBRO, 34 KCKAIO4CHIENK 
UpAZĄHA1HBIX% M TAÓ€NhHNX% yuet, y Ha- 
M4JIPHHKA KaAHIEJApiM VnpaBAEHia ORpyra, B'e 
YPONHRIE qachi. 

JKeadaromiii YHACTBÓBA tb BE TOpTax*,404- 
MeHb UpeĄCTAPUTE Ha PY Mddnteniia- 
ne apiu YnpaBaenia Baraqnaro IlouroBaro 
Oxpyra Br kame OsHauednkii genb go 12-ru 


|. 1AC0B% JHA, OÓŁABIeHie. Ha repos GyMa- 


TB TPAĄNATH KOŃZEK% XOCTOMACTFA, HAHACAH- 
Roe 6c8% McnpakaieHiń, NOTIKCTOKŁ M nepe- 
MaDOKT, OMEXATAHHOE CyYpry1eNb Bb KOCMB 


, AOJDKHO ÓKITŁ OÓ0SHATERO HpONACHIO KOIN- 


9TBO yCTylaeMaTo R* NOHKZY KASHBIL DPOLNEH-= 
TA OT% 1Bukr Ha3HaueHHOfi upa woprax*. 


/ Qsepx% roro mweaarnmiii o6a3an% upeącra- 


BATE 3A500% RB KOJH4ECTBR 75 pyÓ. axm- 
HBIMA XCHŁTANM KIM NPOĄCHTHBIX% ÓYMATAX% 
KOSROTEBHKIXŁ RD upiedty KB 3A810TM. 

ObwaBueRiA CE NOKIACTKAKU M NONPABKANE 
HANACAHHBIA HE NO ykazaHuOfŃ QOpu% upUAA- 
TM He ÓyqyT%. 

T. BapmaBa, 10 deepaxa 1870 roga. 

HauaxrsnkG Okpyra, Opeiiraur». 

3—3  Hawaasunki Oryżienia, Xpy6auTa „ 


+. 1705. Mpaeaenie Rxnepamopckaea 
Bupmaeckaża F"nusepcumema. 

MsRkmaert, uro 9 (21) Mapra «c. r. BŁ 
3aC% NO NOLYKHA, B% II paBieHin iaBepcure- 
Ta GyqeT* HpoHsBONUTkCA TOprz (in Minus) 
I0CpeXCTEOM* 3ANEYATAHHKIXŁ KekKAapaniŃ m 
H3YCTHO; HA NpOKSBOĄCTBO DA3ANX% peMOHT- 
HBIX% HenpakieHiń Bb sganiaxb BapurasRcka- 
ro YnnsepciTeTa, Bzero Ha cymny 3,582 pyó. 
RO. 62. YVcxoBIA Ha Toprh, ©opxty pertapa- 
niu A CWBTY, MOKHO SHTATK BR raiiedapim 
IIpaBaenix BaputaBcnaro VtusepcnreTa, eme- 
KHEBHO, ¢h 10 yaconh yrpa AO 3 mó HoLYKHK, 
KPOM% UpaZĘWINTHKIX A queń. 


Podaje do wiadomości powszechnej, że dnia 
9 (21) Marca r. b. o gódzinie 1 z południa, od- 
bywać się będzie w Zarządzie Uniwersytetu 
publiczna licytacja in minus przez opieczęto- 
wane deklaracje, a następnie głośna, nā różne 
roboty w zabudowaniach „Warszawskiego Uni- 
wersytetu wykonać się mające, a obliczone w 
ogóle na sumię rs. 3,582 kop. 62. Anszlag na 
powyższe roboty, warunki licytacyjne i forma 
deklarcji, przejrzane byćmogą w kancelarji Za- 
rządu Uniwersytetu codziennie od godziny 10 z 
rana do 3 z południa, oprócz dni świątecznych. 

r. Bapmara, 25 despaxu 1870 rox. 

Pexropz Vansepcnrefa, 
JlaBpoBcciii. 

Gexperap» CoB*ra n IIpasxenia, * 

3 Koranens. 


N. D. 1670. Caxjoxtupckan TUNVKHA. 


Camb oówaBAAeTŁ, wro 9 (21) Mapra cero 
TOJA. uaquuax Cb. 10. uacoB» yTpa, GYAYTA 
upou3BoĄuTrhca npu cejł Tax0xHb UPOZARA CH 
nyóańyKaro ropra, paz HbIX h KOHPHCROBAH-. 
HBIX'» TOBApOB, poera no oubusB na 630 py. . 
xet 24 kon. 

T: Cazqonnp>, 20 Weppasa 1870 roza, 
1—3 3 Vupanaaromił, Benraenckih, 

CND. 1704. Bumutwmckaa Tamomna, 7 

Oówanainerń, 110 16 Mapra cero roga, B's 

12 uacoB> ĄHA 6YAET* upou3BeXEHA y mem 
nyóanuBaa UpOXAKAa KORQOUCKOBAHNKIX'H TOBA: 
poB%, a MNEHHO:- 

Bywawiwx* X0 16 nyg. no onkukk go 
1,860 pyó: 


Ilepor wies 10 È nya. no orbuwkąo 74 
ŁA 


no 80 pyó. 
PagAkIX% TOBADOB% 6 wym. no ontui 40 


pyó. 


Beero no ontu 40 2 2,054 py6. 
Kep- Bunnenra, 23 espas 1870 roga. 
1—3 3a Y npaBxaromaro, (PPRD ' 


ole 


` 


are ~ 


N. D. 1694: odaje do publicznej wiado= 
mości że w dnin 12 (24) Marca r. b, odbywać | 
się będzie w biórze Zakładu Warzelmi Soli w ` 
Ciechocinku: licytacja in minus przez deklara- 
cje Opieczętowane na dostawę dla Zakładu 
Warzelni Soli, oleju rzepakowego preperowa* 
nego wiadef'70 od'ceny za/wiadro rs. 4 kop. 80 
dostawa ma mieć miejsce najpóźniej do dnia 29 
Marca” (10 Kwietnia) r. b. vadjum wymagane 
jest w "Ao części wartości zalitytowanego ole- 
ju, a kaucja w 1, częśći. Bliższe warunki dọ- 
tyczące tej dostawy przejrzanie być mogą każ- 
dodziennie ' wyjąwszy dni świąteczne w biórze 
Naczelnika Kancelarji Banku Polskiego, oraz 
w biórze Naczelnika Zakładu Warzelni Soli. 
Ciechocinek d? 4 Lutógó 1870 r. 

Naczelnik Zakładu, Rejewski: 


D. N.1660. Rada Szczegółowa Qneku 
Szpitala Starozakonnych w Watszawie, 
Podaje do powszechnej wiadomości. że'w d. 

3 (15) Marca r: b. ogodzinie:12: z'południa od- 

będzie się w kancelarji szpitalnej głośna licy- 

tacja in.minus na dostawę w- ciągu roku jedne- 
go materjałów aptecznych na potrzebę tegoż 

szpitala. xos I 
O warunkach licytacyjnych oraz. wysokości 

radium; dowiedzieó:się można w kancelarji in- 

atytutowej: każdodziennnie w zwykłych godzi- 
nach biurowych. LAY 


(Warszawa 'd./ 24 Lutego (8 Marca) 1870 r. 


NED. 1573. Komisarz Admimstraciiny 
Oyrkułu 4, 5 i 6 Miasta Warszawy: i 

Podaje do wiadoniości . ubłicznej, iğ „e 
wnie zajęte na satysfakę, ę należności skar- 
powych ruchómości, 8 mianowicie: łóżka, ko- 
mody, stoły, stołki jesióńowe; gzafi macho - 
niowa i jesionowa, lichtarze, dwić tókarnie, . 
sźrubstaki, maszyna do wiercenia dziór it. p. 
naczynia, i narzędzia, w dniu 5 (17) Marca 
1870 r. o godzinie 12 AGRROŚNI w domu 
Nr. 25151 2910ED przy ulicy Kacżej przez 
licytację za gotowe „pieniądze więcćj dające- 
mu POZARREN DAN fajek 
“Warszawa d, 19 Lutego (3, Marca) 1870 r. 1 

1-2 6. Dobronoki. 

N. D..1546, / ;)Komsarz A dmmstracyjny à 
Qyrkułu 4, 5i-6 Miasta Warszawy. 
Podaje do wiadomości publicznej, iżopra+ 
wnie zajęte: na satysfakcję za komorne zale- 
głe ruchomości, a mianowicie: szafy, bufet, 
słoje, szale i ti p., przedmioty sklepowe, w: d 
6 (18): Marca'1870 r. o godzinie 12 z południe 
w domu'Nr: 2490 przy 'ulicy Smoczej, ' przez 


ytację zagotowe-pieniądze więcej dającemu 


-.- 


agprzedane zostan 


arszawa d. 19 Lutego (3 Marca) 1870 r. 
1=2 Debronoki. 


ikoną kc cm 
N. D1740.: Pisaqz Trybunacu Qywilnego 
© w Warszawie. 7 
Stosownie. do. art. 682 K. P, S. wiadomo ' 
czyni, iż na żądanie Andrzeja, Karpow Nad- 
zorcy „Akcyznego Oddziału IX, w mieście 
Grójcach Gubersji Warsżawskiej zamięszka- 
łego, A zamieszkanie prawne do tego inte- 
resu i całego postępowania subhastacyjnego 
u Józefa; Naimskiego. Patrona w Warszawie 
pod Nr. 649 zamieszkałego, obrane mające- 
go, w poszukiwaniu sumy TST, 818 z procen- 
tem i kosztami, obliczyć, się mianemi od Woj- 
ciecha Rządkowskiego. właścicieli nierucho- 
mości e Nr.104 w mieście Grójcach po- 
łożonego, tamże zamieszkałego, protokółem 
Marcelego Riewnieriego Komornika przy 
Trybunale Cywilnym w. Watszawię w dniu 19 


(21) Stycznia 187%0;roky sporządzonym, cza- 
* została; i t 


jętą i ząaresztaw. Rt 
u. NIERUCHOMOŚĆ, . 
pa ulicy Szpitalne) od Nr.,104 w mieście | 
rójcach, w obrębie X epika teeot miastą, 
pod jarisdykcją, Sądu, Pokoju DKFSGU, Gró- 
vi ubernji 


Jeckiego w. Powiecie , Grójeckim 
Warszawskiej, „ną. gruncie. CZYDSZOWYM, 
do Mageia Miasta Grójca należącym, z 
októrego.do Kasy, tegoż Magistratu opłaca SIę 
czynszu rocznie, rar, 45, na Śrty Marcin, tu- 
dzież laudemium wrażię zmiany, właściciela, 

ołożona, „prawem. własności do egzekwo- 
wanego dłużnika Wojciecha Rządkowskie- 

o należąca i w tychże posiadaniu zostająca, 

ługości. około łokci 60 a szerokości około 
łekci 80 mieć mogąca. —- 

Na gruncie zajmowanej nieruchomości sto- 
ją następujące zabudowania: 

i. Dom frontowy Z drzewa w słupy zbudo- 
wany, deskami szalowany, na pódmurowaniu 
z cegły palonej 0 4 kómifiach murowanych 
o partórze i pierwszem piętrze z siiteryńami, 
dach tekturą smołowcową kryty: ; 

'9 Chlewki z Erea ar eyte. 1 
ontami a w części deska , że 
A 3, Kloka. o — sedesach Z drzewa de- 
skami kryta, a przy tej śmietnik również z 
desek. i 3 

4. Chlewki: z spa w słupy postawione 
pod dachem gontami krytym. 

5. Druga kloaka z bp pod dachem z 
desek o trzech sedesach i przy tej Śmietnik 
również z.desek. . 

6. Parkan sosnowy. 0 jednem przęśle, a 
przynimbramá-wjezdnà: z,takiegoż drzewa. 

hey AA parkan z-degek -0 czterech przę- | 
słach. 


p A EP 


JUTRO £ 


| zrana, w Rynku miasta Powidtówego Łę* 


arnej ipn y b PA TA 10 


w słupy zbudowane, |" 


480 


zaaresztowanej nieruchomości znaj 
w akcie zajęcia u sprzedażą 
Józefa" Naimskiego Patrona w Warszawie 
pod N-rem 649 zamieszkałego, zaś zbiór 
objaśnień i warunki sprzedaży w Kance- 
larji Pisarza” Trybunału tutejszego w Wy- 
dziale I-ym złóżóne, przejrzane być mogą: ` 
"Zajęcie w kópjach doręczono: ENY 

1: Aleksandrowi Szcżepańskieńa Burmi- 
strzowi miasta Grójca. I : 

2. Józefowi Borowskiemu 
w Grójcu. n kea 

Obudwom w temże mieście urzędującym 
dnia 2 (14. Lutęgo 1870. r. 

Wniesiono do księgi wieczystej zajętej 
nieruchomości w mieście Grójcach dnia 2 (14) 
Lutego zaś w dniu dzisiejszym dó księgi za- 

Trybunśła 


Obszerniejsze opisanie powył etha i 
e się 


Pisarzowi Sądu 


aresztowań w ai wia *Pisarza 
tutejszego” na ten cel utrzymywanej wpisane 
Pierwsza, publikacja zbioru objaśnień i wa. 
runków sprzedaży, : odbędzie się naj awnej 
audjencji Trybunału Cywilnego w Warszawie 
w temże miescie przy ulicy Długiej pod Nr. 
549 zwykłe'posiedzenia odbywającego o go- 
dzinie 10 z rana, w Wydziale I. dnia 1 (13) 
Kwietnia 1870 r. 
rien, dyrygować będzie Józef Naim- 
ski Patzon przy Trybunale Cywilym w War- 
szawić; którego zamieszkanie jest wyżej wska- 
zane; © i rd urtot 
"Warszawa d. 16 (28) Lutego 1870'r. - 
("Radca Dworu Zgórski. |" 
wywieszono na tablicy w Sali ustępowej 
Trybunału Cywilnego w Warszawie: * 
"Warszawa d: 16 (28) Lutego'1870 r. 
Radca Dworu Zęgórski. 


L..ÓhÓNN a 

N. D. 1754. „W dniu 2 (14) Marca 1870 r. 
poczynając od godziny 10 z rahk na placu tar- 
gowym Żelazna Brama zwanym w Warszawie, 
uijęte' w drodze egzókucji sądowej ruchomości, 
to jest: "meble 'machoniowe skórą amerykań - 
ską kryte, łózka jesionowe, lustra, szafy, ko- 
moda, kredeus* i szafki jesionowe, przez pu* 
bliczną licytacją sprzedane będą: j 

Egas wdoiu 3 (15) Marca’ 1870 roku põczy- 
nając od godzińy“l0-oj z rana’ na gruncie wsi 


Powodowo, w gminie. Gostków, Powigcie Łęczy- | 


ckim, tukżę zajęte w drodze egzekucji sądo- 
wej: buraki cukrowe około korcy 700, żyto w 
snopie..kop 200, powozy. kompletne, kartofli 
okolo korcy 400 i t. p. przedmiota, przez pu- 
bliczńą licytacją sprzedanć będą. 

Gdyby zaś w tym terminie nie było konku- 
rentów do licytacji w Powodowie, to donoszę; 
że aprzedaż tych samych przedmiotów, odbę- 
dzie się w dniach następnych, poczyosjąc od 
dma 4 (16) Marca 1570 r. od godziny 10-ej 
czycy. Antoni Tymecki, Komórnik. 

N. D. 1728. Prawnie zajęte w egzekucji s47 
dowej rtchomości, jako tn: meble jesionowe, 
machoniowe; sosnówe, lustra, zegar, dywany, 
gorderoba damska i męzka it. po, w dniu 4 
(16) Marca r. b. © godzinie TO*ej z rana na 


' targu za Żelazną Brama: magel, bryczka, stoł, 


warszt't, wòz i turgon, w dniu 6 (18) Marca r. b, 
o ;odzinie 10 z rana na tymże targu: moździeż, 
żelazko, lornetka, koszyczki płaterowane ì t. p 
w tymże dn'iu o godzinie t2ej “w południe w 
Rynku Nowego Miasta, garderoba męzka, ta- 
cka, możdzież i prześcieradło, w tymże dniu 


(0 godzinie Il:ej zrana, ną targu pod Trzema 


Rrżyżami: krowy, cielęta, sieczkarbia, mło- 
ckarnia, sanie, bryczka it. p, w dnu 9 (21) 
Marca r. b. o gedzińie 12:-; w południe na 


("targu Wołowym w Pradzć pod Warszawą: sto: 


lik ordynaryjny, stołek i szafka sosnowe, w 


| tymże dniu o godzinie tO dj z rana na targu za 


Żelazną Bramą: meble jesionowe, topolówe, 80- 
snowe, lichtarze p'aterewane, zegar i t. Ps 
w,dniu. 2.414) Marca a. b, o godzinie LI 2 ra- 
na pa targu. Bewerynów zwanym w, Warsza” 
wię, przen publiczną licytację sprzedane Z0- 


StaDĄ, ) j i 
Warszawa. d.27 Lutego (11 Marca) 1870 r. 
„ A. Gawryłow, Komornik. 


Ni D. 1726' Prawnić zajęte ruchómośći przez 
ubliczne licytacje sprzedańe będą, « miano- 
wicie: dnia 2 (14) Marca r. b. 6 godzinie 1t-ej 
z rana za Zelazną „Bramą w Warszawie: 60 tn- 
zinów scyzoryków, 20 tuzinów nożyczek i 10 
par brzytew, 2 dnia 5 (17) Marćn r. b, 0 go- 
dzinie If ej z rana na targu Sewerynów W 


Warszawie: meble jesionowe, paltońy mężkie, . 
landszafty, kufer,, żelazka” mosiężne i ET p., 


przedmiota. ` l 
, Warszawa, ur Lutego (9 Marca) 1370 r. 


Rzewnicht, Koniornik. 
* NiD. '1726.** Brawnie! zajęte:objekta jako 


'to: meble patisańdrówe; jesionówey 808NOW©; , 
fortepjan, lampy, zegary, naczynia! kuchenne, , 
garderoba i bielizna męzka, bryczki, wozy;nA" 3 


rzędziń: i rolnicze, oraz cukier, kawa, herbata, 
rodzynki, oliwa, utensylja sklepowe i t. p- W 
Warszawie w d. 8 (15) Marca r. b. 0 godz. 10 
rano-na_Grzybowie, _w.d..5_(17)- t. m. -0-godz: 
10 rano po Nr. 24920, i w d.. 6 (18) t. m. © 
godz. 10 rano pod'Nr. 21650 przez publiczną 
licytację sprzedane będą. à 

W. Kajwowski Komornik. , 


dycygującego ; 


Ut 


w Drikarni Rządówój Okręgu (Naukowego Warszawskiego: Zai pozwoleniem Cenzury. e 


POWODU ŚWIĘTA UROCZYSTEGO, DZIENNIK NIE WYJDZIE, |, pie ga 


Tr STTTEKR HE EE q 7 T EFT PE 
N. D71708. Nakładem księgarni S$. HI. MERZBSCHA, wyszła w trzeciem powię- 
kszonem wydaniu * i j 


7. o NAUKA: GOSPODARSTWA WIEJSKIEGO, 


podług najnowszych, zasad popularnym, sposobem. wyłożona dla użytku gospodarzy wiejskich, 


Przez SVA: SCHLIPFA,! || RI 
Szkole Agronomicznej w Hohenheim; przełożona na język-polski 
przez P. E. LEŚNIEWSKIEGO. © i 
Dzieło to jako nadęr praktyczne i użyteczne, uwieńczone zost 
przez Towarzystwo. Agrenomiczne m emiechkie: f z. Bei 
) Dwie edycje polskie prędko rozprzedano, i jako najlepsze „tego rodzaju „dzieło, , zaprowar 
dzone zostało przez b. Dyrektora do praktycanego użytku w b. Szkole Agronomicznej, w, Maty- 
moncie. - Spis rozdziałów jest następujący: ©: | -oxi A: saai 
lod ns, À) Znajomość gruntu. 2) Dobywanie gruntu. 8). O narzędziach do uprawy roli, 4). Ni 
| ka o nawozach, „5) Uprawa roślin. 6) Uprawa roślin w. szczególności. D papia "8 
„Uprawa łąk, 9), Pielęgnowanie drzew owocowych. 10); Nauka chowu zwierząt domowych..11) 
Chów bydła rogatego. 12) Chów owieę.. 13) Chów koni. „ 14); Chów świń, apteczka dla zwie” 
(rząt domowych... 45). Chów pszezół | „Qa6 
goić d Qena/pierwszych dwóch wydań tego dziełą była ta. $, nowa zaś „edycja 
(dnym stronnię 544 na pięknym papierze, kosztuje tylko rs. 1 kop. 20.: 
„ Przesyłający tę kwotę, kosztów pórtorji nie ponosi. DONT 


i - OGŁOSZENIA PRYWATNE. AOMA O C64BYEHIA. 


e 


Profesgsora w 


2 tomy, w je- 


| N. D. JENERALNA AGENCJA 5 
jee e e A 
pamwe minami, 


ciw gradobiciu (subagentów), aby przy, zbliżającej się porzę zawe zechcieli się do Głównej 
„Agencji dla uzyskania upowążnienią i odpowiednie ye ttaczpde Big A id p | = 


Rz 
I 


ENAA bog Ont an be TAR ORA BOWER T: a ję 
"NED, 1759. "Dowiadujemy się, iż znany tutejszy BD om Handlowy 


© 6. J. FREUND, 


wkrótce otworży ńa wielką skalę SKILA D wszelkich wyrobów 
tabacznych wyłącznie zFabryki . .. ! i 


Bis + pir 


ti wh 


przy ulicy Krakowskie Przedmieście. Nr. 415 (15) wprost pałacu 
Kod po Namiestnikońskiego. 
N. D.9 


na, Senatorskiej, ulicy Nr. 468/9:(20 nowy). si 
Ubezpiecza pożyczki premjowe od amortyzacji 
10. kopiejek od. sztuki. 
Ciągnienie 1 (18) Marca r. b. d lawasers W 


Powyższy Kantor sprzedaje ikupuje wszelkie papiery publieżr?, 
Zlecenia z prówincji najspieszniej wypełnia: Wid wine T 
N.D..1306 Va SW bad bóla 
spadek. 

' pla otrzymania spadku testamentowego, 

poszukiwanym jest „jubiler Fryderyk į 
Schätz, , lub, jego rodzina. Wspomniony 
F. Schütz znanym był w 1841 r. pod firmą: 
-Pikkel, Schiitz_et Comp. w War- 

szawie;'w bliskości. Krakowskiego-Przedmie- | 

{ 


N NAOTA AAAA AD I dE 
N. D, 1706. Od głównych dóbr Bonet. 
O= 


| kowa przy stacji pocztowej Ceków. poło: 
| nych, o mi].3 od, Kalisza i Błaszek odległych, 


| są do sprzedania dwa folwarki 


'rozległości włók 45, na RDA jest wysianej di» 
miny korcy 300 przeszło, a jarzyny i ziemio- 
opłody w komplecie zasiane będą. * ð 

*'©pługów rieprzekażę żadnych, zostawię atoli 


X 
j 


ścia i Zamku Królewskiego. W 1845 r. mie- 
szkał już:oddzielnie; Osoby; isteresewane, 
hib anające dokładną wiadomość o pobycie 
rodziny F. Bchiitza zechcą się i zgłosić „po 
cbliższą informację do Kantoru agroj} 
Dziennika i Warszawskiego, „ulicą Miodowa 
'Nr "487, lub:do A. KE. Szenkowskiego przez 
Kirsanow: gubernji Tambowskiej, w AJAY 


"ści lsady. © 


N, D. 1236.  „Paośofoq 11 „/Aźboq 
Cpi (18) Hórapń 1870 Téga orqaered Bb 
'apenjftóć  cónepianie T Maiopat Moer- 
| KOBE, cv npinapremdinniio w8 Heuy atica- J” 
ym w ababrapiiwy  Méprm, 'Cyx0pseni, | 


y szacunku wś. 12,000 do spłaty w trzech. 
' równych rocznych terminach, lub przyjmę ka- 
pital hypoteezny pewny. Nowej pożyczki "owa 
rzystwa Kredytowego najmniej rs. '12;000 ža- 
| ciąznąć można.  Inwentarze, maszyny, narzę- 
"dzia i różne efekta sprzedam z wolnej ręki: Na- 
| ora "nawót. przed S-tytn Janem folwarki te 
„w. posiadanie objąć może. * Nadmieniam, że w 
gi doti iw Będzichowie dwa 6ddzielne 
Warki, juk dawniej, istiiiały, rządzone być 
omsyolg 14lototo8G)" jew {orta 


Diyar £ 


1 
"mogł. i 


tw 487 kp Gi i. | » 
oai Szrubardki Właściciel >? 
iwow2h anatiwi ederi ajeM 


oqekttisua, cobron Ba CygadkónokOTy" '* gF N D: 1360. Od kilkudriosigciti, lag 
Gepnin 6% 25 REplrAxB OTI (QyBANÓWB;” HE ` e. istniejący Mer: 
VERAG REN ah 1300 p.e BE PORY. Vonarb ifi w dow BANDEL WIN -~ 
06% yeiópiikb BB O. erepóyprb, Merep- | ARÓ U Gaw y 
| yitękdh aneri mo osiki afer gan Leek TOWARÓW. KOLONIALNYCH 
Kb, Rout W 9, y Tim BtacóBofi. | 6—6 4(50174w mieściei Powiatowe Guberni. P: xi 
— - TRUNKU środkowy puńkt pomniejszych: miast, kilka mil 
103 ogqdigjgZy a ROA ZW ON od Pruskiej granicy odległe, jest od S-go-Jana 
"Bilety Lombardowe za Nr. 32,804 |. r. b. do wydzierzawiemiń. i / 


4 roku Y$69 wynany na rs. 4, 30,779 na sr. | 


1/16, wypadkowym sposobem fce p Upra- -f można w Doniu » Handlowym «w Warszawie 
sza się o złożenie takówych: w Redakcji Ga- | ©. Reuther et Compi. ulica: Mioilpwa 
zety Policyjnej: FRETA 0 0-8 Nry4G0 bog VE dlaisb w tiodliwo illcdyis8 


O bliższych warunkach wiadomość powziąść | 


| 


f 


